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i tn ików fabrycznych 
r na czele zrewolto 
emolował mieszkat 
[o samego ciężko 
a ia jest epilogiem 
(>rji Oto przed dzies 
ze lały 23-letni wówcZ8j| 
iżenił się wbrew woli < 
rkówką, skutkiem cz 
łowiec wyrzekł się 
majątek zapisał swl 
mu svnowi Antonie 
iódł od tego czasu 
bardzo p r o b l e m a t y -
:b z niejednego pieca 
:zał się coraz niżej, 
edziawszy się o śmie 
wi l się nagle w New 
: j a ' i e ż było jego rozc 

gdy dowiedział się. 
e zmienił swego pierwA 
Tanowienla i nie pozo 
ani grosza W p r a \ 

chciał wykolejeńcc 
dość znaczną sui 

nie chciał jej p r z y j ą ć , ^ 
ijąc, że należy mu się - 1 

połowa majątku, 
zie jej dochodził wsz« ł 
osobami. I rzeczywiści* 
;woją spełnił. wywołana 
k w fabryce brata i Om 

go na znaczne koszlfl 
— jak już zaznaczyl lW 

adl na niego i rnimo. 
jdował się w o t o c z e n i * 
Iziccka, obił go straszIlT 

t w tej sensacyjnej s p r ł 
>kiwany jest z harde j 
i zainteresowaniem 
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rzed sądem' 
aźliwe słowa. 
i perfumeria p a r y s k ł 
wytoczyła proces g l o * ł 

>medjopisarzowi FranciB 
Molnarowi , domagają^ 
todowania w wysokoś 
26 tysięcy pengó 
l w jego sztuce słów, oS 
:h wartość wylworói<| 
merji, mianowicie w k*' 
az, dwa, trzy". Molnaf l 
g. w którym na propoij 
a perfum Chanela, je4 
Usterek odpowiada: - f l 
pan Molineux 22. perft f j 

0 18 proc. tańsze, a 
7 proc: lepiej... 
•awa; która rozpocz 
1 sądem budapeszte 
itała odroczona do koń. 
\c&. Budzi ona wielki' 
owanie w calem mie$ 

90 
m e r o z r v w « ) f . o * / ' ł 
Isfal: — o godz. 4 ro p<̂J 

welcz. Przestępcy, 
neralny: — Ma.gja. 
: — Beczki złota", 
erowskl: — Zemsta za nu* 
V-
a: _ 
ileria Sztuki — Wystawa. 
Annl szuka meźa. 
Huragan.. 

• Grzesznica bez gr/.ech»<j 
kobiet. 

- Noce szalone, noce be»? 

Riff i Ralf jaiko strzelcy, 
sów o godz 4. 6, 8 1 I" 
Władca stepów, 
wy: — Trędowata, 
i: — Higiena seksualna 
serce ulicznicy. 
• W tajdze Sybiru. 
: — Statek komedjMitó^Ś 
zieży:—Zwycięstwo żcla**| 
sów o godz 4. 6. 8 I '"I 
Księżniczka Ola-La. 

sów o godz 4. 6, f 1 " 
Cagliostro. i.7 

ile: — Ofiarna noc. 
ib czarnej reki 
- Przekleństwo krwi. 
- Śpiewak Ja^zbandu *j 
ko wy 
i: — Markiz DTc* ryc«* 
Amour. 
My Amerykanie. 

- Marynarz słodkich 
seansów o godzinie 4-*l 

Ostatni syn. 
iów: 4.30 6.30. 8 1? 10 * I 

NNSZU.JEMY 
Abrahamowi 

id słońca 5.52 
i — 5.40. 
ić dnia 11.4S. 
vło dnia 4.06 
•ń 11. 

iw Stvnułkov 
urtr.anskL 

Ł<5dź. Niedz : e!a 1 6 marca i 9 3 0 r. 

Ceny ogłoszeni 
Przed tekstem L J. 1-a strona 27 gr 
ta w. m-m I lam. strona 6 tam; w 
UKiue 27 gr.; nekrologi 20 gr.; za 
tekstem 20 gr.: zwyczajne 17 gr.: 
drobne 12 fci ra wyraz, dla po-
szukuiących eracy 10 gr.; . naj 
mniejsze ogłoszenie 1.20 zł , dla 

bezrobotnych I zL 
Ogłoszenia zamiejscowe I dwuko-
lorowe o 50 proc. drożej: oztosze-

nia zagraniczne I tróikolorowe o 
100 proc. drożej. 

Za termin druku administracja nie 
od> wiada. 

Zatarg konstytucyjny we FrancjT 

nijJif republiki 
A BRIANDEM. 

Socjaliści uchwalili votum nieufności dla prezy­
denta Doumergue. 

Rodzina rzeźnika obrabowana przez 3-ch zbirów. 

Paryż. 16. 3. (Tel. wł. „Echa") 
Między prezydentem republiki 
Doumergue, a ministrem spraw 
zagranicznych Briandem, doszło 

do ostrego zatargu 
Z powodu londyńskiej konferen­
cji rozbrojeniowej według le­
wicowej prasy francuskiej zaj­
ście to miało dramatyczny prze­
bieg. Doumergue kilkakrotnie 
podkreślał w dawniejszych c-
nuncjacjach, że przewidziany w 
planie francuskim tonnaż jest o-
Uateczną 

granicą ustępstw, 
aa jakie Francja może się zdo­
być w interesie pokoju świato. 
wego W tym duchu też były 
ułożone instrukcje dla francu­
skiej delegacji londyńskiej. Po­
mimo tej kategorycznej postawy 
Doumerguea, Brland poczynił w 
iftatnlej chwili 

szereg ustępstw 
na własne ryzyko. Doumergue 
wezwał do siebie Brianda na 
audiencję I zaczął mu w gwałto­
wnych słowach wyrzucać, że 

dla chimery 
zaprzepaszcza najżywotniejsze 
nteresy Francji. Tłumaczenia 
Brianda przerwał podniecony 
Prezydent 

w środku zdania, 
i nawet miał uderzyć pięścią 
w stół, poczem bez pożegnania 
idszedł. 

— - - — . 
i na zwołanem natychmiast nnd-
zwyczajnem zebraniu uchwaliła 

votum nieufności 
dla prezydenta republiki W u-
zasadnicniu jednak niema mo­
wy o Briandzie, lecz wykorzy­
stano sposobność, 

aby się zemścić, 
*a niedopuszczenie radykałów 
do władzy. W uchwale zarzu­
cają socjaliści prezydentowi, że 
po upadku gabinetu Chautempsa 
powołał wbrew radom prezesa 
Izby i bez zasięgnięcia opinii 
przewodniczących klubów do 

rządów 
drugi gabinet p. Tardieu, 

,nie 

Łódź, 16 marca. W dniu'bandyckim, dokonanym na tnie-
wczorajszym w godzinach wie- 'szkanie właściciela sklepu rze-

1 czorov./ych władze śledcze za- źniczego Jana Rodego, zamie-
koncentracji radykalnej le- alarrr,ówane zostały wiadomo- szkałego przy ulicy Aleksan-

wicy z centrum, a ułatwi ł pra- s c i a . 
przez co uniemożliwił u tworze- |wicy powrót do władzy. 

Wolne miasto F.ume. 

o zuchwałym napadzie 
drowskiej 114 

Szczegóły zuchwałego rabun 

Historyczna wieś-pastwą płomieni. 

Stosownie do niedawnej za­
powiedzi zostało Fiume ogłoszo­
ne wolnem miastem i wyłączo­
ne z włoskiego obszaru celnego 
Mussolini spodziewa się podnie­

sienia miasta z ruiny gospodar­
czej, jakiej uległo z powodu nie 
naturalnego odcięcia od Jugo-
sławji. (w) 

Wieś Montverni.er koło Alx-, ld sięgają czasów rzymskich zo-
fles-Bains w południowych Al- stała zniszczona doszczętnie 
Ipach francuskich,'której'począt-1 przez pożar. (w) 

P.PREZYDENT ZASTRZEGŁ SOBIE KILKA DNI 
D O N A M Y S Ł U . 

Gabinet p. Bartla pozostanie u władzy do końca sesji budżetowej. 
Warszawa, 16. 3. (Od wł. 

korespondenta).. Dzień wczo­
rajszy upłynął w oczekiwaniu 

Sensacyjne odkrycie astronomiczne. 

Nowy Jcrk, 16 marca Ob. 
'erwatorjum astronomiczne Lo­
belia w stanie Arizona zawiada­
mia, iż dokonano tam odkrycia 

nowej dziewiątej planety 
naszego systemu słonecznego. 
Planeta ta jeszcze nie nazwana, 
znajduje się poza ostatnią ZQ 
znanych dotąd planet Neptu­
nem. Przedstawia się ona jako 
gwiazda 15-ej wielkości, a za­
tem jest niewidoczną -dla nie­
uzbrojonego szkłem oka. 

W każdym razie astronomo­
wie amerykańscy uważają to 
>dVrycie z*a jeden z najdonio-

ejszych wypadków w tej dzie-
Ozinie 
"d czasu odkrycia Neptuna w. 

reku 1845. 
Planeta ta odkryta została je 

* * c 7 c *>\ styczni* astronomo­

wi 

wie jednak wstrzymali się od 
ogłoszenia tej wiadomości, do­
póki nie zostaną ustalone od­
nośne daty. 

Odkrycie jej nastąpiło przy 
pomocy teleskopu o trzech og­
niskach i 

niezbyt silnej soczewce 
0 średnicy 13 cali oraz przy po­
mocy filmu fotograficznego, na 
którym nowa plapeta widoczna 
była w postaci jasnej plamy. 

Wedle obliczeń astronomów 
odległość planety tej od ziemi 

1 jest 45 razy większa aniżeli zie­
mi od słońca. Planeta la ma 
być większą od Jowisza. 

Odkrycie to powiększa nasz. 
system słoneczny przestrzennie 
o jedną trzecią. . 

Astronom Lowell. założyciel 
wsnomnianedn obserwatorium. »-

wiadomości z Prezydjum Rady 
Ministrów i z Zamku. 

Pierwsza wiadomość pojawi­
ła się o godzinie 1.1.30: ,,P. pre-
mjer Bartel udał się na Zamek, 
aby wręczyć p. Prezydentowi 
Mościckiemu prośbę o dymisję 
gabinetu". 

O godz. 12,30 z Prezydjum 
Rady Ministrów podano drugą 
wiadomość również 

lakoniczną i mało mówiącą, 
iż prof. Bartel był przyjęty przez 
p. Prezydenta Rzplitej. Konfe­
rencja p. Prezydenta z p. pre-
mjerem trwała pół godziny. — 
,,Wynik jej nieznany". 

Komunikat ten wywołał zdzi 
wienie i niepokój; według bo­
wiem dotychczasowych zwycza­
jów ogłaszano natychmiast, 

że dymisja zestala przyjęta 
i komu zostało powierzone dal­
sze kierownictwo gabinetu. 

nych nie było nic wiadomo. Mi­
nistrowie urzędowali 

normalnie, 
w Sejmie zaś panowały pustki. 

Dopiero przed godziną 9 wie­
czorem rozesłany został komu­
nikat, podający bardziej szcze­
gółowo 

przebieg rozmów 
na Zamku. W komunikacie po­
wiedziano: P. Prezydent wyra­
ził zdziwienie, iż Sejm wywo­
łał przesilenie przed uchwale­
niem budżetu. Natomiast co do 
przyjęcia dymisjt p. Prezydent 
się nie wypowiedział, zastrze­
gając sobie 

kilka dni do namysłu. 
Po południu przybył na Zamek 
Marszałek Piłsudski, z którym 
p. Prezydent omawiał wytwo­
rzoną sytuację. 

O godzinie 9 wieczorem udał 
Do późnych godzin wieczór-'się p. premjer Bartel do Belwc 

x x 

w tsionji 
Wykrycie centrali wywrotowej 

w Tallinie. 
Tallin, J.6. 3. (Tel. własny 

,,Echa"). W stolicy Estonji zo­
stała wykryta 
rozgałęziona organizacja komu­

nistyczna. 
Całą centralę udało się policji 
aresztować. Wśród 11 jej 
członków znaleźli się dwaj 
członkowie 

moskiewskiego komlnternu, 

merykańskiego, już przed kilku 
laty 

przewidywał 
istnienie i położenie obecnie od­
krytej planety. U góry; astro­
nom Lowell PercivaX u dołu' 
obserwatorium- Qd 

którzy poprzedniego dnia przy­
byli z Rosji. Jeden z tych dyg­
nitarzy kominternu nie chciał 
się poddać i chciał sobie uży­
ciem broni utorować 

drogą do ucieczki. 
Podczas pościgu został jednak 
zastrzelony. Znaleziono przy 
nim kompromitujące dokumen­
ty, udowadniające niezbicie, że 
w dniach najbliższych miał być 
dokonany w Estonji na rozkaz 
Moskwy 

krwawy przewrót komuni­
styczny. 

Policja dokonała szwetfu dal­
szych aresztowań. 

deru na konferencję z Marszal­
kiem Piłsudskim. 

W kolach politycznych pa­
nuje przeświadczenie, że 

do końca sesji budżetowej, 
t. j . do 31 marca r. b. żadne zmia 
ny w sytuacji nie nastąpią i 
rząd pełnić będzie spokojnie 
swoje obowiązki. Uformowanie 
nowego rządu nastąpi zapewne 

po pierwszym kwietnia. 
Nowy rząd niewątpliwie za­

ostrzy swój kurs wobec Sejmu. 

ku przedstawiają się następują­
co: 

Po zamknięciu sklepu, oko 
ło godziny 8 wieczorem, do są 
siadującego ze sklepem miesz­
kania prywatnego Jana Rode 
go weszło . . »'t 

trzech młodych tnężczfSn. 
Rode oraz żona jego sądzili 

że nieznajomi przyszli z zamia­
rem kupienia wędlin. 

W momencie, gdy p. Roclł 
zapytał czego sobie życzą, nie-
znajomi stojący w cieniu przed­
pokoju, nasunęli błyskawicznie 

maski na t—arze 
i skierowawszy lufy r c w o l w j 

rów ku oniemiałym z przerażę 
nia pp. Rode, domagali się wy­
dania sobie gotówki, przjzna-
czonej na 

zakup trzody chlewnej. 
Usłyszawszy odmowę z ust 

p. Rodego bandyci powiązali za­
równo jego jak i żonę i zakne­
blowawszy im usta, przystąpili 
do poszukiwań pieniędzy. Na 
ten czas jeden z bandytów 

stanął na czatach 
przed domem. W \ rezultacie 
poszukiwań w ręce bandyto'* 
wpadło 

3200 złotych w gotówce 
oraz kilkadziesiąt dolarów. 

Po dokonanym rabunku ban 
dyci najspokojniej opuścili mie­
szkanie i odjechali w niewiado 
mym kierunku, oczekującym nt 

Inich przed bramą domu 
-t •-- samochodem. •->—-=*--

Powiązanych pp. Rode sjjo 
strzegła powracająca w pół go 
dżiny po napadzie służąca, któ 
ra przerażona tym widokiem 
zaalarmowała sąsiadów tudzieł 
policję. 

Na miejsce zuchwałego na 
padu rabunkowego zjechały ni* 
bawem władze śledcze, któro 
przystąpiły niezwłocznie do e-
nergicznego śledztwa. Na ślad 
zuchwałych bandytów nie na­
trafiono jednak dotąd. 

W związku z dokonanym tu 
padem policja przeprowadzda 
całonocną obławę przedmieść i 
podejrzanych spelunek. Wyni­
ki zarówno obławy, jak i pro­
wadzonego śledztwa trzymane 
są jednak narazie, ze zrozumia­
łych przyczyn, w ścisłej tajem­
nicy. 

Karkołomna próba pobicia rekordu 
światowego. 

Wybrzeże; morskie w Day­
ton Beach na Florydzie (z lotu 
ptaka), gdzie Anglik Kay Done 
(po lewej stronie u góry) w 
tych dniach spróbuje pobić re­
kord światowy majora Segrave 
(371 kim. na godzinę). Ta kar­
kołomna jazda na twardo ubitej 
nlaiw oochłoneła i i i i wiele ofiar 

ludzkich, albowiem przy tej za 
wrotnej szybkości najmniejsza 
nierówność, lub drobny kar.iv 
czek powoduje katastrofę. Orol 
ne punkty na plaży, to ludzku 
cienie przy zachodzie słońca. 
Wzdłuż brzegu widoczne sa 
grzebienia ootężnycK. fal moi> 
skicL (h) 

http://kar.iv
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M w M b f a i j nf iiladi. 
Dyrekcja Polskiego Radja 

uwzględni potrzeby Łodzi. 
Łódź. 16 marca, t 'idź, jako dru­

cie co do wielkości miasto po stoli' 
cy. wielki ośrodek przemysłu włó­
kienniczego, a jednocześnie miasto lu 
d/.i wytężonej pracy — posiada od-
Diedawna radiostację nadawczą o fi­
le około 2 kilowatów, która jest je­
dnym z etapów realizacji wielkiego 
Hanu rozszerzenia sieci polskich 
itacyj nadawczych. 

Wczoraj poinformowano nas o 
»rzybyclu dyrektorów Polskiego Ra-
ija z Warszawy, a mianowicie p 
iyr. Mellera, znakomitego znawcy ra-
djotonji l p Werorticza. dyrektora li­
terackiego Polskiego Radja 1 wre­
szcie redaktora Piotrowskiego, zna­
nego w szerokich sferach społecz-
lycli dziennikarza łódzkiego. 

Zaaranżowana przez panów dy­
rektorów wycieczka dziennikarzy 
na stację nadawcza w Łodzi dała 
nam możność zapoznania się z urzą­
dzeniem s w szczególności zaś i 
celem I programem Radja Polskiego 
» Lodzi. 

O godz. 12.30 w południe kilka 
taksówek w których zajęli miejsca 
fclerownHcy wycieczki oraz przedsta­
wiciele prasy — kieruje się na ulicę 
inżynierską. 

Już zdała zarysowują sie przed 
nami kontury 

dwóch wież antenowych, 
stojących od siebie w niezbyt znacz­
n i odległości. 

Chwila, a taksówki zatrzymują 
>Ię przed murowanym parterowym 
budynkiem, który mieści w sobie U-
Winu ce Radja Łódzkiego. 

P. dyr Heller, oprowadzając nas 
po licznych ubikacjach lokalu — ko­
leino wtajemnicza nas w technikę 
najdziwniejszych apara4ów, poka 
suje salę maszynową, pokój stano, 
wiacy pomieszczenie dla akumula­
torów, amplrfikatornłe (miejsce 
wzmacniania prądów) — t wreszcie I 
udziels Jak najdalej Idących wyjaś­
nień, dotyczących działania tej ca­
łej wielkie] machiny, która wpro­
wadzona w ruch czyni na nas prze-
ootężne wrażenie. 

Łódzka ataejs radjonadawctt pod 
względem technicznym została wy­
posażona pierwszorzędnie. Posiada 
nowoczesną aparaturę wykonaną 
przez Iwlatowej sławy 

zakłady radiotechniczne 
/flarconlego I dlatego Jak najlepiej 
potrafi obsłużyć całą Łódi I jej naj­
bliższe okolice, które posługiwać się 
mogą aparatami krysztaloweml. 

Dotychczasowe próby dokonywa­
ne przez stację wykazały całkowitą 
fcj sprawność techniczną, tak. że o-
rreś wstępnych nadawali można u-
vażać za skończony. 

— Łódź — mówi do nas dyr Hel­
ler — znalazła się w posiadaniu sta­

cji przekaźnikowej dlatego, te Pol­
ska, rozporządzając minimalną iloś­
cią fal. przydzielonych Jej przez Ił­
uję Międzynarodową, siła tego faktu, 
nie może budować wielu stacyj re­
gionalnych, a zadowolnić się musi 
stacjami przekaźnikoweml. 

Dyr. Heller orientując się śwlet-

l l l O f flM lai spowili. 
Łodzian n-w4am\wacz w potrzasku. 
Łódź, 16 marca. Od Iłuż-

szejo czasu na terenie " >ma-
szowa grasował nieuchwytny 
złodziej, k lórv w bezczelny spo­
sób okradał skłepy. rabując z 
nich przedewszystkiem 

szufladki z pieniędzmi. 
Opryszek ten bezczelność 

swą posuwał do tego stopnia 
że opróżnioną z pieniędzy szuf 

t.ie w charakterze naszego miasta j i a d ę n a s t ę p n i e wrzucał z po-
wyraził zapewnienie. 

że potrzeby Łodzi 
będa uwzględniane w programie i te 
już w najbliższej przyszłości. , 

— Wiemy co Łodzi Jest niezbęd 
ne •— mówi dalej dyr Heller — a 
mając przytem jak najlepszą wolę. 
wszystko uczynimy, dając Łodzi to, 
o czem lej się nawet nie śniło. 

W niedalekiej przyszłości, bo Już 
w siierpmu r b po ukończeniu wiel­
kiego kabla telefonicznego Łódź — 
Warszawa, program nasze) stacji zo­
stanie uzupełniony, tak że o Jakich­
kolwiek brakach mowy nie będzie. 

Niezależnie jednak od tego stacja 
łódzka już dziś nadawać będzie 

okolicznościowe audycje 
oraz rozwinie wielką akcję propa­
gandową, prezentując Łódź przed 
światem I to nawet za pośrednic­
twem Innych stacyj polskich 

Jedną s najgłównielszycb bola-

wrotem przez drzwi do sklepu. 
Policja mimo intensywne po­

szukiwania nie mogła wpaść na 
ślad rozzuchwalonego przestęp 
cy przez dłuższy czas i dopiero 
dzień wczoraiszv przyniósł roz-
w i a ^ r i e zagadki. 

W godzinach popołudnio­
wych mianowicie. oprys*ek do­
stał się do <;l'ieru l eopolda Ba­
czą orzy.ul Tekl i 11 Kia»dv o-
bładowany szufladą, zawierają­
cą 

kilkaset złotych, 

zamierzał się ulotnić, skrzypnę­
ły drzwi. Skrzyp ten usłyszał 
właściciel sklepu znajdujący 
się w przyległym nokoju Zor­
ientowawszy się w sytuacji 

wszczął a 'arm. 
Przechodnie zaczęli ścigać c-
pryszka, który skrył się w *ed-
nym z domów gdzie go jednak 
po godzinnych poszukiwaniach 

ukrytego w śmietniku 
odnalazła policja. 

Ujętym okazał się zawodo­
wy złodziej i włamywacz, kara . domo w n<ku ubieg!vm im.ire 

zę tę L K S. organizował po ra / 
piewrszy, fundując przepiękną 

Bieg 

ny k i lkakrotnie więzieniem 
niejaki Wacław Budzyński, ło 
d z i a n i n n iewidomego mieisca j ? t a U 

zamieszkania. 
Okradł on w wymieniony 

sposób 
kilkadziesiąt sk'epów 

w Tomaszowie 1 o' olicy. 
Budzyńskiego osadzono w 

więzieniu do ayspożycji 
sądowych. 

Akcja protestacyjna w Łodzi 
przeć w k o bolszewick im 

prześladowaniom religijnym. 
Niedziela dnia 16 b m. w 

, Polsce została wyznaczona na dzień 
czek Radja Polskiego są tak zwani j modlitwy za prześladowania z powo-
..radjopajęczarze". Idu przekonań religijnych w Ro ji So-

Radło Polsk'e posiada około Sowieckiej na dzień żałoby t protestu 
procent słuchaczy, którzy aparatów ! przeciwko barbarzyńcom wschodnim 
swoich nie zarejestrowali Jest to 
procent przerażający I nienotowany 
w innych krajach europejskich. 

Walka podjęta z tą kategorją słu­
chaczy jest bezwzględna i dużo nie­
przyjemności ściąga na nich w razie 
ujawnienia uprawiania niecnego pro­
cederu. 

Po przyjęciu, jakie z okazji zet­
knięcia się dyrektorów Polskiego 
Radja z przedstawicielami prasy n-
rządzono w Louvrze — pożegnaliśmy 
przemiłych gości, życząc taknajlen-
szych wyników przy udoskonaleniu 
naszej nowe) stacji. (s) 

Zebrania Woźnych 
i Portierów. 

W niedziele dnia 16 marca r. b. 
w lokalu Domu Ludowego przy ul. 
Przejazd 34 o godz. 16 po połudnfu 
odbędzie sie ogólne roczne zebrajme 
członków Chrz. Zw Zaw. Woźnych 
i Portierów, na które zaprasza swych 
członków zarząd 

Następnie w oddziałach Stowarzv 
szenla Robntn. Chrześcijańskich od­
będą Me protestacyjne zebrania prze­
ciwko prześladowaniu rellgjl katolic­
kiej w Rosji Sowieckiej. 

Wszystkie bez różnicy wyznana 
łącza się w tej wspólnej Idei na zew 
Ojca świata katolickiego Plusa Xl. 

Z rozporządzenia J. K Ks. BUk. 
Dr. W. Tymlen'eckiego w dniu tym 
we wszystkich kościołach1 diecezji ze 
staną odprawione nabożeństwa, w 
ceremoniach swych w szczególny 
sposób przypominający boleść kato 

całej lików. 
Po nabożeństwach ndheda tlę ze­

brania parafjalne. na których wier­
ni w mocnych wyrazach wypowie­
dzą swój protest przeciwko zhro.l-
nlom bolszewickim naruszającym 
prawa naturalne człowieka I znie­
ważającym majestat Boga. 

W Łodzi każda parafja także or­
ganizuje u siebie wiece protestacyj­
ne. Ponadto dzkniaj o godz 15 nvn 
.50 w sali Diecezjalnego Związku 
Młodzieży Pnlsktej odbędzie tlę wiel­
ki wlec protestacyjny. 

Sekretariat Oencralny A. K I). I 

P E T S f c E W S C Z W Ł O D Z I . 
V w . o s s n n y b i e g n a p r z e a i 

Nielada sensacja czeka Lódi W związku z tem oprócz revi 
sportową |uż w niedalekie) kiew.icza na bieg t .K S u pr^yj 
przyszłości. Oto w dmu 21 go będą najlepsi dlugodysianrowg 
kwietnia t. j . w drugie święlo'. Warszawianki: Sainacki Kusj 
Wielkiei Nocy przybędzie dojciński. Nowacki i Pu.hnUki kim 
ł odz i rzy obok Petkiewicza są . s u p M 

najznakomitszy lekkoatleta a«-.ami" po!sU;c-1 lekkiei 3tlelvl«| 
połski, i Wobec niemal pewnego " d z i a ł 

Stanisław Pelkiewicz z K. S tych hicgiczy lo«y nagrody U 
,,Wai szawianka", aby wziąć u-|K S u są pr/esad/one 

Oczywiście ogńlnvm laWOj 
rytem w hiegu ł. K S będ^Tfl 
Pelkiewicz którego , .wvczvnył 
w Stanach Ziednoczonych sta« 
ły na bardzo wysokim pokornieli 
W szczegół iości czas 15 mil lf 
15 sek osiąrnięty ny malei biflL 
żni na dystansie 5000 mir , d * ! 
wodzi znakomitej foirrty Petkic*! 
wicza. Jednak zarówno Ku soi 
l ińsk i iak i Sarnacki oraz NoJ 
wackl usilnie trenuią i stanowią 
mogą dla Petkiewicza 

si'ną konkurencję. 
Z pewnością bez wnlk 1 OW 

oddadzą mu pierwszego mler 
sca 

Okazji ujrzenia najlepsze! 
rfo polskiego biegacza nie prze* 
puści z pewnością żaden lódzkJJ 
sportowiec. 

dział w ..Wiosennym Biegu Na 
przełaj" na 5000 m o przechod 
nią nagrodę Ł K . S - u Jak wiz> 

został wów­
czas rozegrany w niezwykle 
ciężkich warunkach (deszcz 1 
sniej) i zakończył się lalwoin 
zwycięstwem Petkiewicza któ 
ry pokorni Staroslę Teg";ocz-
ny .Bieg Wiosenny L K S -u" 

władz i zapowiada się daleko leniej, 
gdyż późniejszy termin (21 4) r> 
biecuje doskonałe 

warunki atmosferyczne. 
Na przechodnią nagrodę .za­

gięła parol" Warszawianka, któ 
ra postanowiła raz zdorwtei sta­
tuetki już nikomu nie oddawać 

Pościg za »-radcami włamania. 

Mnej?ze cłatki I prufoszs ryby 
w s eci o ^ J a j t / y pol cy ine ; . 

- x x . 

Kronika Pogotowia Ratunkowego. 
Łódź. l i marca. W dnfu wczo- |dwańsktej 19 najechana wozem, od-

rajszym przed domem przy ulicy .niosła 
złamanie lewej nogi 

19-letnla Marjanna Jurkiewicz, ro­
botnica zamieszkała przy ulicy Ra-
dwańskiej 28 Karetka pogotowia 

Piotrkowskiej 92 pijany pasażer c-
puszczając dorożkę, nie chclaJ za­
płacić należności za przejazd. 

Na zwrócona uwagę dorożkarza 
pasażer Jednem uderzeniem pięści [itrzewieziono Ją na kurację do do-
rozblł latarkę. Jednak ze szkodą dla 
siebie* ponieważ fldłarritó szklą . 'i 

poprzecinały mu żyły. 
Okaleczonemu pijakowi, którym o-

kTz.il się niejaki 26-letnl Jan Zającz­
kowski, robotnik, zamieszkały przy 
ulicy Kopernika 33. pomocy lekar­
skie) udzieliło pogotowie ratunkowe, 
kowe. 

• • • 
W podwórzu domu przy ulicy Ra-

\ W ||od«Mrru domu przy ulłcy Lu-
helskiej o pobita przez nieznany&i 
sprawców, odniosła szereg tłuczo­
nych ran głowy 2*-letnia 

Aniela Radnszewska. 
żona tkacza, zamieszkała w wymie­
nionym domu. Lekarz pogotowia ra­
tunkowego udzielił jej pomocy. 

łódź. 16 marca. W związku z 
zuchwalem włamaniem, dokona nom 

nnegdajszej nocy w lokalu Banku 
stowarzyszenia Rzemieślników 2y 
douskich. przy ulicy Południowej I 
gdzie łupem kastarzy padło. Jak 
stwierdzono. 2400 złotych w gotów­
ce I 

lu" Itrów włoskich. 
władze śledcze przeprowadziły w 
clagu dnia wczorajszego I dzisiej­

szej nocy szereg obław Przyczynki 
ly się one do zatrz\m.inla e.ilegO 
szeregu osób ze twiata i)rzesiei>cze-'j 
go po<ród których według przypu­
szczeń policji, znajdnla sie również 

sprawcy dokonanego włamania. 
Czy tak iest w klocie, ustali nls-1 

wątpliwie konfrontacja l przesłucha* 
nie zatrzymanych osobników klófa-; 
przeprowadzona zostanie w pooier i 

Godzina życia mężczyzny 
Stnnisława Bala. 

Tom nowelek pod powyż-1 Wśród dwudziestu zgńrą nc-
szym tyt./*stanowiący zbiór io- welek na specmlne wyróżnienie 
wialnych, pełnych pogodnego |zasługują; Godzina życia męź. 

Cały świat chrześcijański 
zakłada dziś uroczysty protest 

przeciwko pogwałceniu wolności sum.enia 
przez Sowiety. 

Wiek XX, chlubiący się poszanowaniem god­
ności człowieka i występujący w jego obronę w 
rozlicznych organizacjach, notuje także faki nie-
gwykłego upodlenia tegoż człowieka w postaci 
wa'ki z jego naturalnemf dążeniami oddawania 
czci f>>gu Najwyższemu. 

Bólszewlzm. jako wyrae mater)altstycztiego 
Iwtatopogiądu. podjal walkę z kteą wszelkiej re-
llgji. a konsekwentnie też musiał znieważyć 
wsze'kie upTawnfenJa czloweka. którem' szczyci 
się współczesna cywilizacja Nie pomogły szum­
ne hasła materi.i-Ktj.c/nej filozofj:, bo zaprze­
czenie lViga musiało doprowadzić do zniweczenia 
osobowości ludzkie) i poświęcenie jej całkowicie 
na ołtarzu materjalhtycznej wspólnoty. To. co 
dziś obserwujemy w BryszewijM, Jest nletyiko wy­
razem krwiożerczych zapędów zdegenerowanych 
Jednostek, k+ńre maląc władze w reku podejmują 
walkę f wszvstk;eml przejawami kulturalnego 
świata, aie ma głębsze podłoże Ideologiczne które 
da s'ę strześcić krótko- Świat z^Borem. albo bez 
B"gal To iest iuź nie dążenie do oofneola ludz-
koścl do czasów pogaństwa ale to walka z natu­
ra człowieka — to usiłowanie narzucenia lei ma-
terta«iRtvcznego poglądu przez tych, którzy stall 
sie degeneratami IiidzkoścJ. , 

Walka ta podjęta została przez zwolenników 
tnatcrJaMistycznego świartopoEladu na śwłat — boi-
szewSków w Rosji — ale jej substrat Weoiogłczny 
znajduje «ię wszędzie tam. gdzie teorja matedall-
/mu dziejowego jest głoszoną. 

OJ pierwszego dekreto bolszewickiego o zna-
cjona'«zowanhj świątyń, poprzez prześladowanie w 
okrutny sposób duchowieństwa najpierw katolic­
kiego, a potem prawosławnego I wreszcie innych 
wyznań, poprzez wywożenie go do miejsca dan­
tejskich kaźrti (wyspy Sołowleckie) I mordowa­
nie, poprzez zamykanie świątyń I wyszydzs»iniie o-
hydne kultu religijnego, aż do ogłoszenia oficjal­
nego bezbożnictwa — to wszystko wyrae dążeń 
materjallstycznego światopoglądu do zwycięstwa 
w świecie I narzucenia całej ludzkości tych idei I 
tychże konsekwencyj. takie z nich płyną. 

N»c więc dziwnego, że na zew Ojca św pow­
stał całv świat bez różnicy przekonań religiinych 
I skupił się około Rtolicy PWntrowei by wspólne-
ml sitami przeciwstawić słe zakusom degenera­
tów, by wystąpić w obrotye godnotel człowieka 
zwłaszcza lego sumienia I udzie za<ś o glebszem 
podłożu religllnem skupiała ste ponadto wokoło 
?to1'n-v PV>trowel. lako przy ostl ideałów chrzę­
ściła fiskich. świadomi będąc, że tytko ideały te 

mogą być dla swata życiodajne, mogą mu zapew­
nić pokó) | rozwój kultury, stają w obronie n e-
tylkn osobowości ludzkiej, ale także I zasad chrze­
ścijańskich, podnoszących I zabezpieczających oo-
szanowainie praw indywidualnych, a tak zażarcie 
zwa'czanych przez wszystkch materjadistów. 

Bolszewlzim ze swą walka z relidą — to uoso-
bletle mater)alistvcznej nienawśJol względem 
Chrystusa, lego ideałów ł względem kultury 
chrześcijańskiej. Bolszewłzm — to przedewszy­
stkiem wyraz dążeń do usunięcia Chrystusa t 
dusz ludzkich I ze świata. Boiszewlzm — to dą­
żenie, by na miejscu duchowe) doktryny Chry­
stusa postawić zapożyczony z fflozołji materjaill-
stycznej dogmat materjałiizmti dziejowego Marksa. 

Dzień więc dzisiejszy — to skub^nfc sit chrze-
ścfjańsklch celem obrony świata przed barbarzyń­
stwem, plynacem ze Wschodu, gdzie tę zasady 
konsekwentrre I w szczegółach przeprowadzono 
Iest też chw-Ka poważnej refeksjt duchowej nad 
zagrażająca światu, chrześciijańsk'emu ru^ną. o Ie 
nie zdoła on zorganizować trwale swych zwar­
tych szeregów. 
Dzisla* wszyscy PiJ.iiy d>iifnijlacv znaczeni-
ozynntków re1Vlino . rt>oralnvch w żvchj ludz-
t !em. łącza się bv na z*emi złożyć protest nietv1-
ko przeciwka ft^ńtye XX wieku, pł^acej z boł-
szewll. ałe t?kże przeckeko ideolog}!, która w 
konsekwencji swej te hańbę zrodziła, t. J. teorłl 
materia MM rewie go pojmowania d złej ów, a w Nie­
bie prosić o odwrńcrrye kieski. 

Prołerstuiac Jednak przeciwko temu. baczmy 
p*n1e. by ta sama ideologia ni* wydała takich sa­
mych owoców 1 w nesyel Otczvź.nle. 

Ks. Dr. A. Roszkowski. 

Humoru felietonów ukazał się 
niedawno na półkach księgar­
skich I osiągnął zasłużone po­
wodzenie. 

Bystra obserwacja, satyra 
poz.hawiona złośliwości, a ied-
nak biczująca zlekka śmieszno-
stki ludzkiej mena^erjl — ca 
16/f zaś oprórhłenióho ttsmie* 
chem pobłażania j wyrozumia­
łości dla słabostek swych bliź­
nich — to walory które nadają 
zbiorowi trwałą wartość 

czyzny; Kiople antyradiowej 
Wizyta świąteczna; Tchórze{ 
Fenomenalna pamięć; Poniżani}' 
Teoretyk miłości; Łapówka; 
Raz kotlet cielęcy i Los nr. 
0113746 

Wyjątkowo niska cena umo­
żliwia każdemu zaopatrzeni*» 
się w to-ant idotum melancholii; 1 

które zostało pięknie wydane 
przez znaną łódzką księgarni? 
..Czytaj". 

Warsztat reperacpy Samochodowy 
R . S c h o l t z i S y n 

Łódź, Św. Anny 17, tel. 157-S4. 
Wykonywa lako apecjalność . wiercenie i aallfowanle cylindrów, 
bloków i wałów korbowych na tpucjalnych maszynach. Grunto­
wny remont aamochodów wszelkich systemów przez specjał 
oych fachowców. Wytwórnia części samochodowych oraz reso­

rów wszelkich marek stale na składzie. 
Reperacia po.cdyńczych piór lag) Ceny konkureqcy!nn. 
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tabefa wygranych XX 
Polskiej Loterji Państwowej. 

V-ta klasa. 
Dziewiąty dzień ciągnienia 

Ił. 2n.ft«>n Nr hb444 
Zł ismin Nr. 77428 
Zł l«ona Nr : 38770. l3.Vnn. 
Z». S imiii Nr.: 435ft2. 59.W). 73131 743*4 171059 
11 I 000 Nr : 4242. 22925. 63706. 133500 I4U420 

t739*» | 0 * W . 
Zł 2.0fln N r : 13310 16044. 34116. 3735R 44305. 

6245 ) 67990 71732 7401*4 15691*. I8?t*6 
Tl i .non Nr.: 3772. 6059 10401 11*26. 1346? 

I7I'19 21529. 26O60. 36290, 37ROS. 51039 54180 
54317. 58304. WK)78 61024. 71529 90963. 130231 
135287. 1357X2. 143937, 157459, 163557. 165615. 
I663S4. 166845. 169401. 186922. 187878. 198918. 
2U>")v4 

Zł. 600 Nr.: 4*92 7303. 9714. 15355. 23137. 
2.T76K. 28464 29X66. 30530. 31242. 38608. 43044. 
56443 60675 607*2. 63715. 68067. 75229. 76269 
76.153. 76836. 7713* H0796. 81*06, 87841 19.364. 
90161 01O¥). 072*5 IOI473 II6056 130170 140(146 

• 141578. 143499. 149146. 155*24. 156999. 172457 
I7363C. 18*862. 190855. 199592. 202887. 204499 
ŻOOI06 | 

Zl. son Nr- 1060 254* 5359. 6759. 11811. 
iy..36 1.1310 157*6. 17472. 17962. 22983 25260 
'S700 27451. ?*7R4. 32542 33777. .35463 35723. 
. m 46662. 46639. 47X05 4*653 5ISI2 52Ht*. 

52X40 54121. 56275. 57001 
69557. 70693. 77647. 77838. 
</1666. 924X5. 95504 967R2. 

D E T E K T O R Y 

R A D J O - R E I C H E R 

Piotrkowska 142, tel. 115-57 

v/szmi:icH zadawalkia; 

59470. 62672. 69.W0. 
82257. 82516. 873*7. 
97074 99148 99350. 

104254. 104401. 105728. 106753. 10*095. 118480. 
120447 124629. 127520 128390. 128734. 128850. 
130295 130664 13123*. 132163. 138516. 138632, 
140X40 141374. 142420 143706. 14.3833. 146667. 
146749. 150*26 151526 151608 152017. 154021. 
154346 (54986 155088 155140. 155240. 156099. 
156102. 159541 161128 161636 163348. 1642**. 
1690*6. 171234. 172174. 172665. 173314 174.362. 
174408 174950. 179406 179457 1*1544 1824*9. 
.82992 184836 1*616* 1*7652 1*8230 191427. 
191733. 19.3200 1932*0 193650 198X33 200550. 
202419. 20248* 205264. 205342. 206164, 20o961 
207967. 209466 

Dalss i cir sr nastan i j u t r o . 

Zdrowie to sKarb 

antyseptycznia spreparowane 

To gwarancja zdrowia 

RZtniUMR POLSKI 
Ł ó d i , P a i a c o w . 12 prsy c te lm* 

Spratsdal r*r*e asd Nr. 34. 
" po.»c« 

HlSi. msbls . gard«»obf 
Jij;.- sia'y (|6t>s. (losy 

jTlrY n [ in loaialy iruma i 
* ?.f 'ijgjJi-. i 'r /V|l l i l i | . wsii-llili 
^̂ •Sjl(>?•>*-.•'-• i obsta.unki w itut** 
|BlaWB|'ltb£3ES:̂ )'' »lolxr..»o lai»>" 
'ItiśtlIItfŁCM.iH ' crrslwa wchodises 
ł-'T̂ *r llf^jfli l k«p«rac a- i odno-
JSSałHulifcSakli wu-oia 

~ " V J Ceny hardzo oinkla 
Gwarancja k'lku.ctma. Warunai 

h. dogodne. 
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Krwawe 
Zer 

uVtencre zainteresowań 
Mn Włoszech buda 

proces przeciwko 4£ 
"u przemysłowcowi. ̂  

J*i Benellerhu, stojącemu 
•rzutem 

zastrzelenia 
W 34-letniej żony izłoSni 
Rki dramatycznej. Fran< 
Benelli. 

Pto bliższe szczegóły te] 
tvrnej afery: 
Pani Benełlł, znana zai 

[2e swvch wspaniałych 
W aktorskich Jak z niet 
'*nej I fascynującej urody 
''wała wybitną role w ż 
^arzyskiem Rzymu, g 
"e mieszkała Przed ki łk 
j*vs?ła ona zamąż 

houatcjio przemysłom 
1 którego czuła tylko syn 

Benelli, szalenie zazdrc 
łjekna żonę. został nieda 
'kdomiony listem anoni 
"n. że Franciszka eo z 
l Zaczął żonę śledzić i l 
Jjał sie że tak bvło rze< 
płe. Oto pewnego <i 
» żona wsiadła do auta 
*vł za nia i przekonał się 
"a sie ona do trrieszk; 

|ak nie ma r 
wspólnego 

riadmiernem sp 

•ywaniem miast 

Gdacze rozmaitych kra 
rdją się od lat dzicsi: 
"umączyć zagadkę 1 
'̂neRo a strasznego sc 

"ia. siejącego n>cbyv 
koszenie wśród ludzi, 
zwłaszcza dojrzałych, 

toilka ta po dzień dzisiej 
dostała rozwiązana, 
szereg hiipotez I przypi 

K które jako efemer 
âją przez czas pewien, a 

J Idą w zapomnienie. Je 
pkich hi-potez było przy 
penie, że rak jest wynik 
odpowiedniego odżywi* 

że Jest on skutkiem pi 
towanej kultury współc 

Badacze uzasadniali * 
Isko swe spostrzeżeni 

t , hv rak był schorzeń 
fo człowieka kultury. 
'"V był natomiast łuc 
'wotnym. Przeciwko t< 
''"wiskti wystąpił niedav 
Nzo energicznie dr. H. h 
JJi z Jeremie na wy< 
f twierdząc, że przypt 
"ie to Jest zupełnie my 

Mt niema nic 
|wSDólneco ant z kultura. 

z nadmiarem spożvt 
fa. Dr Naumann przep 
»zał dokładne badan'a 
U w^ród ludów pierw 
(Ji odżvw'ąJących się pr 
"nię n'etylko suroweml o 
" i stwierdził pokaźną !H 

wypadków raka. ml 
[thorzv cl prawic nie od 
" *ie mięsem. 

JOAN L O W E L L , 

KOLEBKA NA 
autory iowj 

RADIO detektory, słuchawki w n.ij-
wiickszym wyborze po cenach pi/y-
siępnych Radio • Lloyd, Przejazd l> 
tel. I5x-Q8, _̂  

DO SPi<Zt lMM4 plac. kilka imnilł 
od Kaliskiego • dworca. ' ^zc/e*(>łfi 
Radwańska 19. m 23 od'12-4 g<xix 

ILORENTYNA Pawlak. Aleksandro­
wska 6*. zguhila książkę z Kasy 
cJhorych. wyd. w Lodzi. 

CZY MASZ JUZ detektor? Najlep 
«ze detektory poleca Radio Audion 
rrauentta I. zmach Oraiuł łtrttelu. 

PRZY.lMt panie na mieszkanie naj­
chętniej z calodziennem utrzyma­
niem Zastać moina 5 7 godz. Tar 
nowa 15. dozmea wskaże 

PRZYJMĘ tniollgeatnego pana <ł 
•ddzielneuo pokoju, ul Niska 5'7 prz> 

'^okiciń^klej od 6—8 g. wiec*.. *Wj 
iCSzkiewics 

[* Wszyscy na pokład! 
•iz.ił ojciec. Oi iccr pow 
r„zkaz ludziom, któi 

na dole. i w ciągu p. 
p cała załoga znalazła 
okładzie. 

Zabrakło wody . chłop 
Jest nadzieja, że bed 

Cz. Barometr idzie 
ple. spodziewam sie szk 
Przygotujcie beczułki, 

jfałapać deszczówki, bo 
nie będzie czego pić. 

Nv ' ł sie w ie lk i ruch. Ws 
[rozbiegli sie szukając I 

i pozbierawszy ws; 
naczynia, jakie sie da 

*wszv od baryłek od 
wieprzowiny , a sk< 

'szy na pustych puszki 
^midorów. ustawil i je c 

Poii i szpygatami. Kuchi 
Peri z załogi umieścili 1 

Pod rvnną na g łówni 
[Jdzie tuż pod jutem, a 

wode spływającą po i 

nie myślał o śnfe. S 
skuleni w szpvgatai 

r'Wd.iac z UDragnieniem 

http://kTz.il
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p r z e a\ 

E C . S~u. 
u z tern oprócz PeV, 
aa bieg t. K S u prz-ij 
•psi d 1 noc>d\slanfowcl 
i n k i : Sarnacki Kusi 
,vaeki i Pu. halski k 
-"ctkiewicza są ..sup 
lsk'ei lekkiei o l le iV 
?mnl pewnego udział)! 
iczv lo=v nagrody «l 

przesadzone 
'scie ogólnym lawoj 
biegu I K S będflg 
! którego ,.wvczvnYJ 
i Zjednoczonych sta*̂  
?o wysokim pn>mmli 
Mnosci czas 15 mitj 
ią in ięty na malei b;Ą 
tnnsie 5000 mir , d l 
knmilej foimy Petkiej 
;dnak zarówno Kuś 

i Sarnacki oraz NOjj 
nie trenują i slanoWfl 
-Ytkiewicza 
i konkurencję, 
lośrią bez walk 1 

iu pierwszego mlejfl 

ujrzenia najlepszej 
ijo biegacza nie prreH 
wnością żaden łódzki* 

famania. 
i b s z e ryby 
! cy[ne ; . 
:creB obław PrzyczyflW 
do zatrzymania calegO 

i ze * wiata Drzestcuczći 
tórych. według przypilr 
I. znajdula się równie* 
'oknnanogo włamania, 
est w Istocie, ustal' nls> 
Mifrontacja i przesluchtu nnych osohników któfs runa zostanie w ponler 

iczyzny 
dwudziestu zgórą no 
pecinlne wyróżnienie. 
Godzina życia męż-
topie antyradiowei 
yiąleczna; Tchórze', 
ia pamięć; Poniżani} 
miłości; Łapówka; 
cielęcy i : Los tu*. 

iwo niska cena inno 
!>demu . zaopatrzenie-
i ł idotnm melancholii; 
ło pięknie wydane 
ia łódzką księgarnie 

ar i S y n 
1.157-S4. 
i w a n i e cyt ndrów, 
naszynach. G r u n t ó -
i m o w przez ipeclat. 
dowych oraz re io» 
k ł a d z i e . 
y l iun l iur i -my i . f . 

Krwawe drogi psotnego amora. 
Zemsta zdradzonego męża. 

| V r'elkre zainteresowanie w pewnego młodego 1 przystojne-
lych Włoszech budz-i obe- go malarza. 

Droces przec iwko 45-let- Tego samego wieczora do­
szło między małżonkami do 

gwał towne) sprzeczki, 
k tóra doprowadzi ła wreszcie 
do tego. że unies ;onv wściekło-

u przemysłowcowi . Karo-
i Benellerhu, stojącemu pod 
" tem 

zastrzelenia 
e [ 34-letniej żony głośnej ar 
Mi dramatycznej, Francisz-
Benelli. 
to bliższe szczegóły tej sen 
vrnej a fery : 
Pani Benelli. znana zarów-
ze swych wspaniałych kre-
1 aktorskich jak z nieprze-
foej I fascynującej urody, od 

ała wybi tną rolę w życiu 
arzyskiem Rzymu, gdzie 

<e mieszkała Przed k i lku la 
wvs7ła ona zamąż 

bogatego przemysłowca, 
którego czuła ty lko sympa-

Benelli, szalenie zazdrosny 
• j śkną żonę. został niedawno 

'iadomiony listem anonimo-
t r " i . że Franciszka go zdra 

Zaczął żonę śledzić 1 prze 
• j a ! sie że tak by ło rzeczy-
ł c l e . Oto pewnego dnia 

V żona wsiadła do auta. po-
P v! za nia i przekonał się. że 

P> s!e ona do mieszkan !a 

ścią i gniewem przemysłowiec 
strzel i ! do żony, raniąc ją śmier 
teinie. 

W y r o k w tym c iekawym 
procesie oczekiwany jest z 
wielk iem zainteresowaniem. 

Straszliwy obraz w piekarni. 
Wyrodny mąż zamordował żoną i troje dzieci. 

Straszna I k rwawa tragedia 
rodzinna poruszyła obecnie u 
mvs łv mieszkańców Strassbut 
ga- Mianowicie znaleziono na 
jednem z przedmieść w piekar­
ni Józefa Honnera straszl iwie 
zmasakrowane zwłok i jego 

żony I trojga dzieci, 
w wieku od 2 — 7 lat. Spraw­
ce zbrodni dotychczas nie uję­
to. Podejrzenie jednak pada na 
Honnera. k tóry od chwi l i mor­
du zniknął bez śladu. 

Sąsiedzi stanowczo utrzy-

Orjentalno-europejski bigos. 

Tokio w zwierciadle dziennika japońskiego. 
Charakterystyczne migawki z „Krainy Wschodzącego Słoika". 

(Specjalne sprawozdanie „Echa"). 

ak nie ma nic 
wspólnego 

nadmternem spo-
fłwamem imąsa. 
Padacze rozmaitych kra jów 
~rają się od lat dziesiątek 
*łumaczyć zagadkę tego 
*'nego a strasznego scho-

1'na. siejącego n.cbywałe 
głoszenie wśród ludzi, 

zwłaszcza dojrzałych, 
fadka ta po dzień dzisiejszy 

została rozwiązana. Ma-
-Szereg hipotez i przypusz-

które jako efemerydy 
*Ją przez czas pewien, a po 
kią w zapomnienie. Jedną 

Fkich hipotez by ło przypu-
Ftnie. że rak jest wyn ik iem 
i°dr>ow1cdniego odżywiania 

Ze Jest on skutkiem prze­
l e w a n e j ku l tury współczes 
\ Badacze uzasadniali sta-
r isko swe spostrzeżeniem 
1'oy rak by ł schorzeniem 
P> człowieka kul tury, nie-

by ł natomiast ludom 
l o t n y m . Przec iwko temu 
tpwisku wystąpi ł niedawno 
p p energicznie dr. H. Nau-
m z Jeremie na wyspie 
| twierdząc, że przypusz-
^'e to jest zupełnie mylne. 
Mt n*ema n!c 
Wspólnego ani z kul tura, 

z nadmiarem spożytego 
ra . Dr Naumann przepro-
P a ł dokładne badan-a na 
•I wśród ludów pierwot-

I odżvw'ąJących się prze­
rwie nietylko st i roweml owo 
r i stwierdzi ł pokaźną iilość 
rch wypadków raka. mimo 
Chorzy d prawie nie odży-
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po.rcii 
oiabl*. garderoby 
na'y tńtK«. atoty 

V toalety ircma i '-p 
ijd: | 'tzv,rmn, wtielkl* 
jV, obsUiUnk' w <aHr«* 
KiK' ktoUra.wa , tapi-
•)li c*rslw» wchodząca 
,J;||i K«pcrac a' i odno-
yjd wierna 
""s/ Ceny bardzo at«kla 
bllku.ctma. Warumd 
i. dogodne. 

ory. słuchawki w nat* 
jurze po cenach pizy* 
o • Lloyd. Przejazd 

.NU plac. kilka minat 
dworca. ' *>zczególft 

m 23 od 12- A godS-

ne na mieszkanie na! 
ilodzierinem utrzyma-
można .S 7 godz. fsr 
rca wskaże 

fligentiicgo pana <ł 
koju, ul Niska S'7 przł 
i O—8 g. wiec*.. Z*' 

sie mięsem. 

Dziennik jest odbiciem dnia 
codziennego. Kto chce sobie u-
przytomnić. jak żyje 

nowoczesne duże miasto, 
może zaspokoić swoją cieka­
wość czytając gazetę tam w y ­
chodząca, a zwłaszcza jej dział 
lokalny-

Współczesna Japonja nie 
jest wy jątk iem od reguły, nie­
stety iednak niewiele jest Eu­
ropejczyków. k tórzvbv mogli 
w orygmale przeczytać trudne 
znaki drukarskie „K ra iny Kw i t 
nącei Wiśn i " . 

Przedstawicie lowi „Echa** 
udało sie uzyskać od jednego z 
bawiących w Europie dzienni­
karzy japońskich przekład k i l ­
ku numerów, z k tórych wyją t ­
ki poniżej przytaczamy. 

Pierwsza wiadomość doty­
czy aktora 1 nosi t y t u ł : „Ba lko 
znowu wyzdrow ia ł . Znany ze 
swych znakomitych kreacyj ko 
biecych aktor Bailko. k tó ry od 
dłuższego czasu chorował, uka­
zał sie dziś znowu swoim zwo­
lennikom na scenie po raz 
pierwszy po swej chorobie i 
dziękował swoim przyjacio 
fom za pieniądze, które zbiera­
no dlań na kurację". 

Następna wiadomość pozwa­
la zajrzeć za kulisy specyfi­
cznie japońskie. Ty tu ł b r zm i : 
..Piękna Mlya powróci ła do do­
mu. M iya B . którą 

za 300 Jenów 
sprzedano właśc ic ie lowi her­
baciarni w Tokio I którą za po­
dwójną cenę odlkupiił książę Ko-
matsu. powróci ła do swoich 
rodz ; ców" . 

Zkolei przychodzi rubryka 
samobójstw. Czytamy t u : 

„Posterunek policif przy 
kraterze Asama- Wulkan Asa-
ma znowu wybucha. Jego 
szczyt jest otulony w gęste 
chmury dymu i wieś Mineno 
Czaya. leżąca u jego podnóża, 
zasypywana iest deszczem po-
P'"ołu. Komendant po lc j i w Kn 
ruizawa wyda ł rozkaz usta­
wienia posterunku nolicjl 

na krawędzi krateru, 
i b v przeszkodzić l icznym pró­
bom samobójstw, przez wska­
kiwanie do czeluści ogniem zie 
fącej góry. Jak s :e dowiadu­
jemy zaszło Iuż kilkanaście 

wypadków podobnych samo­
bójstw w ciągu ostatniej do­
by" . 

Nawet bogom w Japonjl ży­
cie nie zawsze się uśmiecha, 
jak to widz imy z nastcpuju.ee] 
wzmiank i : 

„Bóg obłożony aresztem. — 
Kintara Bantsuma, znany lich­
wiarz i właściciel lombardu przy 
ulicy Shintomi. wypożycza! czę­
sto pieniądze za najdroższe za­
stawy. Jednak po raz pierwszy 
zdarzyło s'ę napewno, że kaza! 
położyć areszt na bogu, ponie­
waż jego właściciel u niego się 
zadłużył. 

Wszyscy mieszkańcy dzielni­
cy Shinjunku znają 

świątynię boga Dźiao, 
którą od wielu wieków była o-
zdobą tej części miasta. Wczo­
raj komornik na żądanie Kinta-
ry Bantsumy położył areszt na 
posągu boga Dżiao, ponieważ 
właściciel świątyni Sei F. nie za­
płacił czynszu za plac, na k tó­
rym wznosi się świątynia. Wła­
ścicielem tego placu jest p. Kin­
tara. W tej sprawie wszystkie 

gejsze I wesołe kobietki 
tej dzielnicy urządziły wielkie ze 

branie, na którem postanowiono 
urządzić zbiórkę i za uzyskane 
pieniądze wykupić zasekwestro-
wanego boga. Wszystkie zebra­
ne gejsze I wesołe kobietk i u-
chwali ły przeznaczyć na ten cel 

dziesiątą część 
swoich dochodów. Spodziewa­
my się, że uda się wydobyć boga 
Dżiao ze szponów lichwiarza za­
nim rozpocznie się doroczne św ;ę 
to ku jego czci. Datk i przyjmuje 

związek gejsz 
dzielnicy Shinjuku codziennie". 

Jeżeli bogowie znajdują się 
nieraz w opresji, to nie lepiej 
dzieje się I kapłanom. O tem do­
wiadujemy się z następującej wia 
domości: „Świętość narodowa w 
trudnościach i inansowych". 

Kapłani świątyni Sengahu-Dsi 
w dzielnicy Tokanawa skarżą 
się gorzko na 

małe dochody. 
Puszki ofiar, które otwiera się 
co pół roku zawierają niemal wy 
łącznie miedz"laki po 1 I 2 seny. 
W świątyni Kwanon w Asakusa, 
dzieje się zupełnie inaczej, pomi 
mo. że tamtejsza bogini jest nie 
większa od wskazującego palca 
1 nie może się wykazać 47 groba 

Święta muzułmańskie. 

Mahometanie uroczyście obchodzą zakończeni* 
miesięcznego postu. (ip) 

mi bohaterów. W Asakusa kapła 
ni mogą co miesiąca ryć się w 
całych 

stosach banknotów 
10-jenowych. Ale Asakusa leży 
w centrum wesołej dzielnicy, a 
gejsze i wesołe kobietki nie ża­
łują pieniędzy dla świątyni 

bogini miłości. 
Niestety, nie wszystkie świątynie 
mogą leżeć w dzielnicy wesołej. 
My możemy tylko wykazać się 
47 grobami bohaterów" 

Następnie przechodzimy do 
wiadomości o życiu młodzieży. 

„Pol ic ja w Osaka areszto­
wała tatuowane dziewczęta". 
Ma się wrażenie jakoby dzie­
wczęta w Osaka chciały zdy­
stansować swoje koleżanki w 
Tokio. Wśród nowoczesnych 
młodych kobiet Osaki rozpo­
wszechniła się moda tatuowa­
nia całego ciała. Moda ta przy­
brała takie rozmiary, że policja 
widziała się zmuszoną wk ro ­
czyć z całą energją. Areszto­
wano kilkanaście tatuowanych 
kobiet, a jako pierwsza wpadfa 
w ręce władz piękna Midor i M 
Pod swoja europejską suknią 
dziewczyna miała całe 

ciało pokry te rysunkami. 
Cała pierś i brzuch by ły ozdo­
bione czerwoną olbrzymią peo-
uią, która wyrasta ła z bioder 
pod szy je. . Policja stwierdzi ła 
że ta moda tatuowania była 
rozpowszechniona nietylko po­
śród dziewcząt z niższych sfer 
ale również wśród pracownic 
b iurowych, studentek uniwer­
sytetu, a nawet uczenie szkół 
średnich". 

Nawet kwest ja wo lnych bi­
letów do teatrów I kin jest w 
Japonii aktualna, o czem się do­
wiadujemy z następującej no­
ta tk i : 

„Gejsze przerwa ły bojkot" . , 
Spór miedzy gejszami w Tokio i 
i w ie lk im koncernem k inowym 
Shoshiko został załatwiony. 
Przypominamy, że spór po­
wstał w ten sposób, że kina w 
przeciwieństwie do teatrów — 
odmówi ły gejszom wydama b i ­
letów wolnego wstępu. Spra­
wę załatwiono w ten sposób, że 
koncern zgodził się przezna­
czyć dzie ln ie pewną część b i -

Hetów wolnego wstępu l za-

mują. Iż winowajcą jest 
wy rodny ojciec. 

Człowiek ten by ł bowiem p ta ­
kiem, i rozpustnikiem. O ś m i c 
lał sie nawet wprowadzić do 
domu swoja kochankę, 
dziewczynę lekkich obyczajów. 
Żona iego — według opinii są­
siadów — znos.la istne katu­
sze. By ła to kobieta bardzo c i ­
chego i spokojnego usposobie­
nia. Widocznie piekarz posta­
nowi ł pozbyć sie niepotrzebne* 
go balastu w sposób ohydny, 
świadczący o wyzbyc iu się 
wszelkich uczuć ludzk ich: 

Honner przez cafa wojnę 
światową s łużył w wojsku i 
zyskał nawet 

odznaczenie za waleczność. 
Widać to. że pewne zalety któ 
re są dobre na woinie. są ży­
wio łem mocno destrukcyjnym 
w życiu rodzinnem... 

Kto puka? 
Duch w zamku 

hrabiego. 
W zamku hrabiego Hunpadl 

w Nagymiiszaly i , zachodzą od 
pewnego czasu niepokojące I 
n iezwykłe zjawiska, które n i * 
można wy t łumaczyć 

droga przyrodzoną 
Mianowicie w nocy w okre 

ślonej porze ktoś pukał k i l ka­
krotnie a zupełnie wyraźn ie d a 
okna drugiego piętra. Z począt­
ku przypuszczana ,że idzie o 
głupi żart któregoś z domow­
ników. Rozpoczęto tedy kon­
trolę, k i lku służących pi lnowa­
ło tajemniczego okna. Pukanie 
powtórzy ło się znowu. Otwo* 
rzono okno — nie ujrzano żad-
nei drabiny, czy podobnego na 
rzedzia. k tóre umoż l iw i łoby 
żar townis iowi dosięgniecie 
okna-

Następnej nocy na odgłos 
pukania strzelono nawet roz* 
trzaskując szyby, ale 1 t ym ra ­
zem nie przychwycono, „ d u ­
cha". Wreszcie hrabia postano­
w i ł zasłonić okno 

gruba kotara. 
Ale „duch" w określonej po­

rze kotarę odsłoni! i zapukał 
mimo wszystko. 

Na miejsce przyjedzie w naj 
bl iższym czasie komisja nauko 
wa. która bliżej zbada te nie­
zwyk łe fenomeny oku l tys tycz* 
ue. 

wiadamiać o tem telefoniczni* 
organizację gejsz" 

Powyższe krótk ie u r y w k i i 
prasy codziennej pozwalają eu 4 

rcipejskiemu czyte ln ikowi w y ­
robić sobie obraz najbardziej 
zbliżony do rzeczywistości o 
współczesnej Japonjt 

10AN LOWELL . 

KOLEBKA NA GŁĘBINIE 
ii) 

autoryzowany przekład J. Sujkowskiej. 

r- Wszyscy na pokład! — 
• w a ł ojciec. Oi icer powto-

Tozkaz ludziom, którzy 
na dole. I w ciągu paru 

P cała załoga znalazła sic 
f°kladzie. 

• Zabrakło wody . chłopcy 
Jest nadzieja, że będzie 

j ^z . Barometr idzie na 
'^t. spodziewam się szkwa 
Przygotujcie beczułki, że-

^ałapać deszczówki, bo ina 
nie będzie czego pić. 

p b ' ł sie wie lk i ruch. Wszy 
rozbiegli sie szukając be-

i pozbierawszy w s z y 
f naczynia, jakie sie dało, 

p w s z v od baryłek od so-
wieprzowiny , a skoń­

czy na pustych puszkach 
l ^midorów. ustawil i je pod 
L a rnj j szpygatami. Kucharz 
Fen z załogi umieścili be-

Dod rynną na g łównym 
?dzie tuż pod jutem, aby 

wode spływającą po ru-

,'kt nie myślał o śnie. Sie-
j Skuleni w szpygatach. 
zdając z upragnieniem na 

! zwodnicze chmury, które prze-
n l ywa ł y i znikały ' za horyzon­
tem, nie uroni*vszv nic ze swe­
go ożywczego ładunku. 

Przyszła noc. a fles;-czu jak 
|n!c bv ło t.ik nic b \ ! j . O za 
i d iodzie słońca na sztymborku 
'o ćwierć rumbu od dzioba, u-
I kazał się koniec t v c z y . zanu­
rzonej w morze. I olśniewają­
cej nadzwyczaj żywemi bar­
wami, które rozpłynęły się w 
burze deszczową w odległości 
mil i . Ludzie rzucil i się z v p ° * 
śpiochem do żagli, chcąc zdą­
żyć złapać trochę deszczu 
lecz w ostatniej chwi l i słaby 
podmuch wia t ru skonał i żagle 
zwis ły zpowrotem, wiotk ie i 
bezsilne. 

Tego wieczora miel iśmy na 
obiad lepką potrawę z solone­
go, suszonego stokfisza. Za­
nach tego specjału bv ł tak o-
kropny. że abv móc go zjeść 
trzeba by ło t rzymać sie za 
nos. n ;e mówiąc już o obfitej 
przyprawie z musztardy. 

— Ależ śnrerdzi , psiakrew 
— zauważył oficer i- zabrał sie 

do wyd łubywan ia z zębów 
szczątków rvbv zapomocą w i ­
delca. By łam już na tyle duża, 
iż zauważyłam, że wy raz twa­
rzy ojca wróży coś niedo­
brego. 

— T a k ? Na przyszłość Je 
-icli pan będzie niezadowolony 
i menu. to proszę do mnie na­
pisać. Za ła tw imy to formal 
nie. 

Jednakże uwaga oficera po­
psuła apetyt. Wskazał półmi­
sek ze śmierdzącą ryba i rzek! 
du chłopca: 

— Wyrzuć to za bur tę ! 
Ja miałam na obiad goto­

waną soczewicę, która spotę­
gowała jeszcze moje pragnie­
nie. Ten sam skutek w y w o ł a ­
ła u załogi, solona ryba. 

Na morzu niewiele potrze­
ba, aby wybuchł bunt. Sprag­
nieni zmordowani upałem i 
zniechęceni brakiem w ia t ru i 
zła żywnością ludzie są tak 
niebezpieczni w zetknęc iu jak 
dynamit. Nasi maj tkowie za­
częli kłócić sie między sobą ze 
szczególną zajadłością. Ojciec, 
przewidując, że będzie bieda, 
posłał mnie zaraz po obiedzie 
do kojk i . 

— Ani się waż wychodzić, 
jeżeli usłyszysz, jakie hałasy 
na pokładzie — rzekł ostrze­
gawczo i poszedł na iut rozej­
rzeć sie. czy stan nieba nie, 
w róży bliskiej b rzy. Trudno 
bv lo przewidzieć CQ sie mogło 

stać. Jeżeliby jeszcze Jeden 
dzień minął bez wody . Niebo 
by ło czerwone I stare przysło­
wie „Czerwone niebo o w ie ­
czorze — radość dla żeglarza" 
nie dawało żadnej rękojmi, że 
poranek przvniesle deszcz. 

Ojciec usłyszał szemrantt> 
maj tków, k tórzy jakimś sposo­
bem jemu przyp isywal i winę 
tragicznej sytuacj i . Stary 
Stitches, oddany duszą i cia­
łem swemu zwierzchn kow i . 
przyszedł również na jut i sta­
nąwszy obok, zakurzył odnie-
checnia fajkę. Pomimo, że u-
dawał spokój, widać by ło, że 
jest wzburzony. Wiedział , n<» 
co się zanosi i chciał dać ojcu 
do zrozumienia, że jest po jego 
stronie. 

Czułam, że dzieje się coś 
niezrozumiałego, a tego rodza­
ju uczucie pobudziło mnie za­
wsze do czynu. Ukrywac ie 
coś przede mną? Dobrze i tak 
sie dowiem. Wymknę łam się 
zpowrotem na pokfad. tak. aby 
nie dać się zauważyć ojcu. 
Nikt nie snął. wszyscy by l i na 
nogach. Do moich uważnych 
uszu dochodzi ły pomruki i 
przekleństwa. 

Upfvwafv godziny. W cza­
sie mar twe j wachty, t rwającej 
od północy do czwarte j nastą­
piło przesilenie 1 wybuch. Lar-
sen. jeden z najlepszych mary­
narzy, poprowadzi ł resztę za-
łoei na iut . nibv sforę warczą* 

cych psów. 
— Cóż chcecie? — ryknął 

ojciec. 
— W O D Y ! 

— Skąd ja jej wam. u djabfa, 
wezmę? —'zapy ta ł , mierząc 
bacznem okiem, zamykający 
się naokoło ż y w y pierścień. 

— W O D Y ! — krzykną ł 
chór. 

— Stitches schował fajkę i 
przysunął się do ojca. 

— Barometr spada, przed 
świtaniem powinniśmy mieć 
burzę — obiaśnił kapitan. 

— Hę M v chcemy wody 
t e r a z , s łyszy kapitan, a je­
żeli nie. to i kapitan i ta prze­
klęta skorupa pójdziecie pod 
wodę na dno pieklą! 

Z remi s łowy dwa j maryna­
rze rzucil i sie na ojca. rażąc go 
straszl iwemi ciosami ludzi obłą 
kanych z pragnienia. Ojciec 
bronił się pięściami niby żelaz-
nemi młotami. Stitches wal i ł 
naoślep nagłem. Pokfad zafar­
bował się krwią . Słyszałam 
głuche trzeszczenie łamiących 
się kości. Systematycznie, po­
wol i , dwaj ludzie wypar l i nacie 
rającą zgraję na g łówny po­
kład. Uciekłam jak mysz do 
mej kojki i schowałam się pod 
słomianym materacem. 

Stitches zeszedł nadół. Usły 
szafam. że bierze broń ze stoją 
k a mieszczącego się blisko mo 
jej kojk i . 

^» w taka noc t rzeba fię 

mieć na baczności — rzekł I 
powróci ł na pokład z dwiema 
strzelbami. Przez resztę nocy 
ojciec 1 on trzymal i w szachu 
całą zbuntowaną załogę. 

Ranek zaświtał wcześnie, 
gdyż słońce wschodzi ło o pia 
tej t rzydz ieśc i By łam na po­
kładzie skoro świ t Dreczyto 
mnie pragnienie, a niepokój nia 
pozwalał usiedzieć na miejscu. 
O szóstej ukazała się na hory­
zoncie czarna chmura, podob­
na do olbrzymiej plamy at ra­
mentu. Lekk i wiaterek napę­
dził ją w naszą stronę. Nie m i ­
nęło dziesięciu minut, a pokła­
dy spłynęły obf i tym deszczem. 
Maj tkowie chwyta ł ! spalonemł 
wargami ożywcze strugi, prze­
pychając się o wygodniejsze 
miejsca. Zachowywal i się jak 
oszalałe, dzikie zwierzęta, k tó ­
re nagle wypuszczone z klatek 
na podrzucone surowe mięso. 

Stałam na jucie pod span-
ker-bumem. ociekając wodą. 
Jakaż ta woda by ła rozkoszna, 
jaka chłodna, jaka o ż y w c z a ! 
Nie mogąc s?e nią dostatecznie 
nasycić, zrzuci łam overal l I 
stanęłam naga jak amorek By ­
łam tak przejęta wspaniałą ką­
pielą w słodkiej wodzie, że za­
pomniałam zupełnie o ludziach, 
znajdujących się na g ł ównym 
pokładzie i chwyta jących wo­
dę, spływającą z jutu. Postano* 
wi łam sprawić sobie prawdzi* 
wa kąpiel z myd łem, 

i 
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£vc/0 Warszawy w kilku wierszach. 

Pies na usługach p r z e m a k a . | \i\BEll 

( i in ina m. st. Warszawy za­

lega z opłatą za leczenie ubo­
gich mieszkańców w państwo­
w y m szpitalu dla chorych u-
mys łowo, w Tworkach na 1-go 
stycznia w wysokości 500.000 
złotvch- Na poczet tej sumy 
magistrat wpłac i ł w lu tym 50 
tvs. zł . z budżetu wydz ia łu o-
piekl społecznej na r. 1930-31. 
Wskutek starań szpitala, w 
Min . Spraw Wewnęt rznych od 
bvła sic narada z udziałem 
przedstawiciel i miasta. Usta­
lono, że w czasie do 1 kwietnia 
r. b. gmina m. st. Warszawy 
zapłaci szpitalowi w Tworkach 
na poczet należności drugą za­
l iczkę w wysokości 150.000 zł. 

• * • 
Dyrekc ja t ramwa jów mie j ­

skich dzięki otrzymaniu więk­
szej ilości nowych wagonów 
uraclntmia je na coraz wię­
kszej liczbie l ini j . Pozwala to 
na wycofywan ie wagonów sta­
rych wvniac raiacvch remontu. 
W kwietniu ukończona ma być 
dostawa zamówionych w roku 
z<s ' ł vm wagonów w ogólnej 
liczbi-e 49 motorowych I 40 do-
czepnych-

• • • 
Wydzia ł opieki społecznej 

w Warszawie otrzymuje z pro-
w i i c j i zapytania, dotyczące 
pr wadzenia zakładów opieki. Zapytania te łączą się z rozwo 
Jem opieki społecznej na pro-
w ncji. W wielu miejscowo­
ściach otwiera się zakłady o-
piektińcze dla dzk ' d i starców. 
P rzyczyn i sie to do odciążenia 
zakładów opiekuńczych War ­
szawy . 

« « • 
Zestawianie cy f r statysty­

cznych za lata ubiegłe stwier­
dza że stan sanitarny w powie 
cie warszawskim sie poprawił . 
1 stycznia 1928 r. by ło w po­
wiec ie 16.318 studni. 1 stycznia 
1939 r. — 17.449. a obecnie Jest 
17.989. W tern 352 studnie ar­
tezyjskie. 4.421 wierconych 
p ł y t s / ych , 8.163 kopanych i 
eeinbrowanych betonem. 758 
cembrowanych cegłą, 3-898 
cembrowanych drzewem oraz 
894 wszelkich Innych. Podkre 
/ l i ć trzeba że studnie, uwzględ 
nione w ostatnlei statystyce są 
xvszvstk ;e zbadane I najzupeł-
nicl pewne co do zawartości, a 
wszystk ie podejrzane studnie 
Już skasowano. Poważne zna­
czenie sanitarne ma też fakt 
zwiekszen ; a Ilości ustępów, 

cie 20.779, podczas gdy dwa 
lata temu by ło t y l ko 14.340. 

• • • 
W dniu 20-go b. m. w tea­

trze Letnim ukaże się po raz 
pierwszy ..Matnan do wzięcia" 
krotochwi la w 3-ch aktach A 
dama Grzyma ły - Siedleckiego. 
Sztukę te zarówno w Pozna­
niu, jak i na innych scenach pol 
skich grano z w ! " l k i c m powo­
dzeniem, które niewątpl iwie to 
warzyszyć jej Ludzie i w War­
szawie, zwłas/ . / .a . że wykona 
nie g łównych ról spoczywa w 
niezawodnych rękach Ćw ik l i ń ­
skiej Węgrzyna i Fertncra. 

Pomysiowy sposób lekkiego 
zarobkowania. 

mm \mt i mi 
Mężczyzna w roli kobiety. 

C 

Z Katowic donoszą: 4. 
Na niebywale pomys łowy 

sposób lekkiego a dobrego za­
robków, wpadł jeden z miesz­
kańców Nowych Reptów. Fran 
ciszek Staszyc. k tó ry nie chcąc 
się narażać na smutne konse­
kwencje przemycania towa­
rów z Niemiec do Polski , w y ­
tresował do tych celów 

swego psa-wi lczura. 
Staszyc codziennie z wi lczu­
rem udawał się na stronę nie­
m ieck i , tutaj zakupywał towa­
ry , przeważnie jedwab oraz ta 
kie drobiazgi jak f i ranki , szale 
i t. p.. które p rzymocowywa ł 

do obroży psa. I sam najspokoj 
niej przechodził granicę, pod­
czas gdy wyt resowany wi lczur 
przekradał się chy łk iem przez 
pola do domu swego pana. Po­
mysłowość Staszyca nie uszła 
jednak bacznych oczu funkcjo­
nariuszy straży granicznej, któ 
rzy psa 

schwyta l i na szosie. 
Tarnowskie Góry—Nowe P.ep-
ty . F r z y wi lczurze znaleziono 
towar wartości 1200 zł. Psa od 
dano do dyspozycj i Urzędu Cel 
nego w Lublińcu, właściciel je-
eó poniesie zaś wszelkie konse 
kwci icje za przemyt towarów 

K R A T E C Z K I . 

Za dzień wytężonej „pracy 
dwa tygodnie odpoczynku. 

PRACOWITY DZIEŃ. 
Henryk Cebarkiewicz, 42-Iet-

ni kawaler, bez jakichkolwiek a-
k tó rych jest obecnie w powle-sp i racy j matrymonialnych, a co 

Żebractwo to jedna z tych 
plag, których nie zdoła wyplenić 
żadna ustawa. Bcd/.ie ono kwi­
tło tak długo, jak długo istnieć 
będzie ludzkość, bez względu na 
to, czy panować będzie dobro­
byt, czy nędza. Przeciwnie na­
wet — im większa nędza, tern 
mniej szans ..zarobkowania" ma 
żebrak. 

Są jednak ludzie z powoła­
niem, którzy nie wahają się sko­
mleć o jałmużnę bez względu na 
czasy, nastroje, bez względu na 
własne dostateczne środki mater 
jalne. Idąc za głosem powoła­
nia, gotowi są nawet z posterun­
kowego wycisnąć datek. 

Jakkolwiek nie odbyliśmy wy 
wiadu z żadnym z przedstawicie 
l i tej pradawnej korporacji, zda­
jemy sobie dobrze sprawę, że N I E ­

jednakowe są rodzaje żebractwa 
kategorja najgroźniejsza — to 
myszkujący pod pozorem żebra­
niny złodzieje, dalej Idą nałogowi 
alkoholicy, którzy „pracują"' jak 
dzień długi ty lko na „państwów-
kę" , są typy, ,które polują na o-
biady, są inne — które otrzyma­
ny cnleb zostawiają czemprędze' 
w jakimś kącie, zależy im bo­
wiem ty lko na gotówce. Poza 
tem są typy nieśmiałe, które ni-
przekraczają granic przedmieść, 
są Inne, których terenem działa­
nia jest ty lko centrum miasta. 

- X X -

Czekolada nie imponuje złodziejom. 
Plaga kradzieży w Wilwe. 

Z Wilna donoszą: 
Od pewnego czasu w mieście 

Haszem grasuje dotąd bezkarnie 
banda, która co ki lka dni doko­
nywa, świadczących o niezwy­
k łe j zuchwałości 

włamań i kradzieży. 
Rozzuchwaleni bezkarnością 

•złoczyńcy coraz bezczelniej so­
bie poczynając w nocy poprzez 
cgrody dostali się do cukierni 
ttnanej r>. f „ B Sztra l l " położo­
nej nawprost siedziby I I I koml-
tar jatu. 

Złoczyńcy, torując sobie 
przejście świdrem I łomami oraz 

po uczynieniu otworów w dol­
nej części dwojga drzwi wejścio­
wych, od strony ogrodu I we­
wnętrznych, dostali s>ię od salt 
bufetowej, gdzie poczęli plondrJ 
wać, poszukując oczywiście go­
t ó w k i 

Mocno sfatygowani usuwa­
niem tak licznych przeszkód, zło 
czyńcy musieli być bardzo nie 
mile zaskoczeni, gdy ujrzeli ka­
sę otwartą, a szufladę w bufecie 
gdzie zazwyczaj przechowywa­
na jest gotówka wysuniętą. 

Złoczyńcy przypuścili szturm 
do innego stołu, a po wyłamaniu 

za tem idzie nigdzie nie mcldowa 
ny, upodobał sobie szczególnie 
ulicę Piotrkowską. 

Dlaczego? 
Henio Cebarkiewicz był że­

brakiem z rutyną, żebrakiem na­
der sprytnym, który „pracował" 

trzymając się pewnych syste­
mów, jako że praca niesystema­
tyczna, nicz-organlzowana, nJe 
daje nigdy poważnych wyników. 
Henio był psychologiem. Nie 
podszedł do opasłego obywatela 
którego gmina mina wyglądała 
jak dziennik ustaw, zakazujący 
żebraniny. Napastował jedynie 
ludzi o twarzy dobrodusznej prze 
ważnie młodych, a już najchę­
tniej młodzieńców w towarzy­
stwie kobiecem; to .przecież tak 
milo okazać się hojnym wobec 
kobiety, której chce się zaimpo­
nować!... 

Polował tedy ty lko na ubcy 
Piotrkowskiej, a trzymając sę 
wspomnianej wyżej zasady «— 
jakby to powiedział kupiec — o-
siągał dobre wynik i , 

Henio, jakkolwiek nędzarz, nie 
mjał przekonań socjalistycznych, 
przynajmniej w tem, co dotyczy, 
lo kwestjl 8-jyodzinnego dnia pra 
cy. On żebrałby chętnie nawet 
przez sen, gdvby mógł, żebrałby 
/uipewne i po śmierci, acz do niej 
spieszno mu nie jest. 

ZŁY KONIEC DOSKONAŁEGO 
POCZĄTKU. 

Około godziny 10 wieczorem 
w dniu 25 czerwca r. ub Henio 
Cebarkiewicz polował jeszcze w 
pobliżu ulicy NawroL stale w 
myśl przyjętego przezeń syste­
mu. Zkolei przyczepił stę do 
przechodzącego w towarzystwie 
znajomej p. Józefa Gromków-
skiego, który jednak nie cheał 
nikomu Imponować i odprawił że 
braka z niczem. Ten jednak nie 

szuflad zagarnęli znajdującą się 
tu gotówkę w kwocie około 50 
zł. oarz zapas papierosów. 

Niewielki stosunkowo ten łup 
zapakowali w znalezioną suknię 
jednej z pracownic I drogą, któ­
rą wdarl i się — umknęli. 

Poszkodowana firma straty I. 
szkody oblicza 

na kilkaset złotych. 
Dodać należy, iż towaru w 

postaci ciastek, czekolady i tp. 
słodyczy, złodzieje nietknęll. 

ustępował, podążając śladami p. 
Gromkowskiego i nalegając usta 
wicznle o jałmużnę. Nagabywa 
ny przechodzień zwrócił się do 
spotkanego przy zbiegu ul. Na­
wrot i Piotrkowskiej posterunko 
wego, w rezultacie czego Henio 
znalazł się w komisaijacie, gdzie 
się okazało, że był on w posia­
daniu.. 4 7 złotych 8 5 groszy 
(plon jednodniowy!. 

W Sądzie Grodzkim okazało 
się nadto, że Henio pokutował 
już około 10 razy za żebraninę, 
przyczem dwa razy za kradzież 
„z zemsty" za sknerstwo bliź­
nich, wobec czego sędzia Bourdo 
uniemożliwił mu uprawianie ko­
rzystnego nawet w tych ciężkich 
czasach zajęcia na przeciąg 2-ch 
tygodni. 

Jerzy K r z e c k l 

Z Bydgoszczy donoszą: 
Przez ki lka tygodni zwracała 

na siebie uwagę panów, odwie­
dzających cukiernie i kawiarnie 
pewna młoda, o męskich, lecz de 
okatnych rysach twarzy kobiet 
ka, o nader ujmującym i zachę­
cającym uśmiechu. Kobietka u-
brana była 

zawsze skromnie, 
lecz czysto 1 gustownie, przy-
lem odznaczała się wielką wpra 
wą w zawieraniu przygodnych 
znajomości z panami, od których 
bardzo chętnie przyjmowała za­
proszenia na szklaneczkę kawy 
Nie kończyło się jednak nigdy 
na szklaneczce kawy, bo młoda 
kobietka miała doskonały ape­
tyt i na koszt zapraszających ra 
czyła się obficie czekoladą I cias 
tkami, które jej bardzo smako­
wały. 

W pewnym jednak momen­
cie, gdy już miała dosyć towa­
rzystwa panów i... smakołyków, 
żegnała pod jakimkolwiek pozo­
rem towarzystwo I odchodziła z 
cukierni, aby znowu zjawić się 
na „swą porcję" dnia następne­
go. Panowie lubili jej towarzys­
two, bo była bardzo sympatycz­
na, a przytem zaintrygowani by 
1 tajemniczością, jaką się ota­

czała amatorka 
ciastek l czekolady. 

Wreszcie jeden z jej najwięk 
szych wielbicieli, postanowił za 
wszelką cenę dowiedzieć się. 
kim jest owa kobieta i w tym 
celu począł ją śledzić. 

Idąc pewnego wieczoru krok 
w krok za mlndą kobietą, zau 
ważył, że weszła ona do jednej 
z kamienic przy ul. Gdańskie;, 
której numer zapamiętał sobie 

Gdy następnego dnia rano u-
dał się do tegoż domu, aby za­
sięgnąć języka, spotkał wycho 
dzącego z bramy jakiegoś mło 

dzieńca, nadzwyczajnie pi 
nego do śledzonej przezeń B 
ty. Poszedł więc za m' dzieł 
1 zdołał stwierdzić, że p r 4 
on inko biurowy w iedfllP 
prywatnych przedsięl 
wiedziawszy się nast^ 
rej jiodzinie wychodzi 
czekał na niego, odpi 
niewidocznie aż do d 
kania, do którego n 
wszedł. W ki lka ch 

P r z y g o t o i 

w gigant 
w L 

•Sk wiadomo przyszłt 
Ptada ma się odbyć w A: 
,* Los Angelos w r. 1932 
Pykanie przygotowują się 
Wnpiady z iście 
. amerykańskim rozmach 

Z wywiadu laki głów 
'.astukał do drzwi ; o t w o r z f « f ..Lalitornia 
len sam miody człowiek. W t , l f a e . Association 

10-th 
I V T I I N W I E N . • ^ • J K J . . . . . - - M R 

ednnk na widok obcego «WJ.Z.e1.'' u r a s l e okazuie 
Hfwsciwie przygotowania szybko zpowrotem 

zatrzasnął, 
Wobec tego adorator t l 

nlczej piękności nabrał podi 
nia, a lcn ic nie mówiąc, pOjj 
wi ł czekać na ulicy, do; 
ukaże się tajemnicza 
która pewnie, jak zwykle; 
dzie do cukierni. I rzecz 
o godzinie 4 po południu 
z bramy domu oczekiwani 
którą pobiegł zacięty adoraj 
począł ją indagować, a vi* 
zmieszanie kobiety, zagrozjj 
leżeli nie powie całej pr* 
zawezwie natychmiast p<| 
Wówczas tajemnicza niewj 
ze skruchą przyznała, że 
mężczyzną i nazywa się B 
Przebierał się za kobietę 
go, że mu się to bardzo p' 
lo t 

mężczyźni nadskaklw 
mu jak kobiecie, a prT 
chciał się bawić w towarzyd 
panów, a nie miał za co, 
użył takiego sposobu, przy* 
ilagał swego interlokutora,j 
nie robił żadnego użytku z 
przyrzekając przytem, że 
już tępo nie będzie robił, ch 
to było — jak mówił — bi 
przyiemnłe. 

Chciwy fabrykant papierosów 
skazany na wysoką grzywną. 

Z Bydgoszczy donoszą: 
Odbyła się przed Sądem 

Okręgowym w Bydgoszczy 
rozprawa główna przeciwko 
Mieczys ławowi Feiglowi, hur­
towemu sprzedawcy wy robów 
ty tuniowych w Inowroc ławiu, 
oskarżonemu o w y r ó b I sprze­
daż papierosów 
własnej fabrykaefl (domowej). 
li}ozj)rawa t rwała od tfodz. 17 
do 1 w nocy. Przesłuchano ra­
zem sześciu świadków. Postę­
powanie dowodowe wykazało, 
że oskarżony Feigel w roku 
1928 i 1929-wyrab ia ł potajem­
nie za pośrednictwem b. zawo­
dowej robotnicy papierosów K 
Popowskicj . papierosy, które 
następnie sprzedawał. Wyna­
gradzana przez oskarżonego ro 
hotrwca Popowska wyrob i ła w 
tym czasie dziesiątki tysięcy 
papierosów; dokładnej Llości 
nie mogła podać. 

Oskarżonego Felgla zasą­
dzono na karę pieniężną w 
kwocie 8 S 0 4 . 1 4 zł. z zamiana 
na 177 dni aresztu zastęp., — 
na karę konfiskaty zajętych 
3 6 8 0 papierosów d o m o w i ; fa­
brykacj i , na ponoszenie kosz­
tów postępowania, oraz na" za­
płacenie opłaty sądowej w 
kwocie PRO 41 zł. 

Nielegalny proceder upra­
wiał M Feigel pomimo, że jest 

świetnie sy tuowany; posiada 
bowiem własną willę l zarąb.ał 
w k ry t ycznym czasie jako hur­
t owy sprzedawca wy robów ty 
tonix)wvch około 

6000 zł. miesięcznie. 

Dr med. 

} . P O Ł A 
Choroby wewnętrzne, spec. nll'' r 

nt. astma, pokrzywka, remi 
arirttyzin. 

ul. 6-jzO Sierpnia 22, fr. l - s z e ^ a l t olbrzymiej elipsy. 
Tel. 164-21. 

Przyjniiile od 10 — 12 rsnft 

Ifflpjaay mają się ku koń 
— Gdyby nasląpiła a 

?*nna zmiana i Olimpia 
się odbyć |uż za pół r 

o*iedzitlibyśmy: — all 
Wszystko gotowe... 
Obecnie przystępujen 
kańczama stadionu, 
rawd/.ie zbudowany by 

« l — lako, że już w rok 
rócih-my si ędo olirm 

fzysk w Lozannie z pr 
«4d/enie w Los Angelo 
»dy — ale dawny stadji 
ał ulec 

gruntowne! przeróbci 
(Wystosowania go do wy 
* e i Olimpiady 
Igrzyska Olimpijskie \ 
12 rozgrywać się będą 
n'e. który pomieści z 

125 00 widzów Tak 
*ięcy osób zasiądzie na 
>ch krzesłach — nikt 
'e potizebował. tak jak 
lo dotychczas — wła 
*esła wspinać się na | 
ciągać głowę tak róra 
Cośkolwiek zobaczyć 
iesl królestwem kor 

<>na o wygodę swoic 
•teli Przecież w Amstei 
j*dwie 38 tysięcy widzó 
^ leisca 

siedzące na trubinac 
Koinitel igrzysk Olimp 
•znaczył milion dolaró 
'ększenie stadionu w L 

oa Będziel to rod/.ai p 
którą miasto Los Ange 

•>wiąza l o się zwiócić w p 
al ośmiu Nowy stadji 

Karabiny w warsztacie ślusarza] 
Pan ma/ster zmki... 

Z Wi lna donoszą: 
Wczora j w obrębie I I komi­

sariatu, przy ul. Podwysokie j 
w warsztacie pewnego ślusa­
rza, policja dokonała niespo­
dziewanie rewizj i , w czasie któ 
rej w y k r y t o formalny skład 
broni, 

karabinów I rewolwerów-
Sadząc z przeróbek, iakim 

poddawane by ł y poszczei 
sztuki broni, ów ślusarz p. 
stosowywał je do użytku 
sowników. 

Sam majster przed prz: 
ciem policji i zdemaskowani! 
go zdołał zbiec. 

Szczegóły tej sprawy 
zie trzymane są ze zrozui 
łych względów w tajemnic} 

Miljoner poznański 
me ma pieniędzy. ' 

Z Poznania donoszą: 
Wielk ie wrażenie w Pozna­

niu w y w a r ł a wiadomość, że 
firma Jan Łuczak zgłosiła do 
sadu wniosek o nadzór sadowy 
celem udzielenia 

odroczenia wyp ła t . 
Jan Łuczak właściciel olbrzy­
miego obiektu pasaż ..Apollo" 
w ic lk ; e j kamienicy w centrar 
nvm punkcie tmasta. właściciel 
dwu kin ..Apollo" I „Metropo-

l is", lak również właściciel 
b ryk i ubrań, należy do n<U 
możniciszych obywatel i Pol 
nia. Majątek iego ocen 
jest na przeszło 

8 mll jonów zL, 
jednakże wskutek zastoju I 
zysu nie można go u p ł y ^ ^ j 
Jak słychać, wszystk ie w i e » l ' 
tclności są zabezpieczone 
majątku f i rmy. 

— — : o : 

fdyną ozdobę stanowią a 
- P a r t e na kolumnach. , 

•'iink. u- dekoratora sr. 
tka natura Soczysta 

P l parków, serpentyny 
H» i białe pałacyki toni 
J*'łtach " to malownicze 

którem rozgrywać się 
Pasy olimpijczyków. 
Z centrum miasta id] 

lęl I N 11 > 111 do Cotosseu 
Tnijc/.ycy pamiętał* o w 

Pfc — pomyślano też o 
torgan-zowaniu garaż 

Weisc postom dla tysię 
chodów Problem ten ie 
aźny W los Antelos n 

zkańców wypada pr] 
Jeden samochód Nie 1 
e w y brazić coby si« 

na ulicach miasta gdvl 
?Hzkańcy iednei kamień 
|1 ich przeciętnie tysląi 
•Wili samochody przed d 

pąc uniknąć zabaryka 
1 ulic musieliśmy po7n< 
<dzy domami puste plai 
*«»tą svslem rozbudowy 

wzwyż sprawia to iż i 
""ec amerykańskiego r 
•*riei «i* posługuje win 
Hi taksówką 
W pobliżu stadionu zbi 

*>hje 

ROGER REGIS. 

POMYŁKA. 
Marcel i Corblnaud Hczyt lat 

dwadzieścia. 
Mieszkał sam z matką swo­

ją w małej mieścinie normandz-
klej. 

Odziedziczywszy po ojcu do­
stateczne renty, pozwalające 
mu nie pracować ńa kawałek 
chleba, pędził życie beztroskie, 
trawiąc czas na czytaniu i nu­
dach. A że czuł się zdrów, silny 
I pełen żywotności, jakże chce­
cie, żeby nie wpadł w sidła A -
mora? 

To też wpadł, jako żywo, i 
w najidjotyczniejszy sposób w 
dod tku : o trzy mile od sennej 
mieściny, k ry l się wśród lasów 
zamek z wieku XVI I , którego 
właściciele, ostatni potomkowie 
arystokratycznego rodu, zmuszę 
ni byl i sprzedać go dla stworze­
nia sobie nowego źródła egzys­
tencji, utrzymanie bowiem w do 
brytn slar ie wielkopańskiej re-
zy : ncji zbyt jest kosztowne na 
dz • ej e czasy. 

KupicjlA 7.c.:!;.*n prrez Ame-
r ! anina, oteywłście. Jol.annes 
Perta, k ió ] CJ~2pt lani w Chica 

go czy Filadelfji, nie miał nigdy 
czasu przyjechać do Francji dla 
obejrzenia nowonabytego dobra 
lecz Mrs. Perth z córką powzię 
ły zwyczaj spędzania trzech let 
nich miesięcy rok rocznie w tem 
zaciszu normandzkiem. 

Jak każda szanująca się A-
merykanka, miss Rozyna Perth 
posiadała auto, którem .kierowa 
ła sama z młodzieńczym zapa­
łem, pędząc po szosach okolicz­
nych. Kiedy Marceli ujrzał pew 
nego dnia młodą pannę z ręka­
mi na kierownicy, zakochał się 
od pierwszego wejrzenia w jas­
nej blondynie o cerze olśniewa­
jącej białości, chłopięcej fryzu­
rze i pełnem wdzięku zuchwal 
stwie. Przelotny jej wizerunek 
utkwi ł tak głęboko w sercu je­
go I duszy, że nie widział nic i ni 
kogo po za swą uroczą zjawą, 
marząc o niej dniem i nocą oraz 
szukając spopobności powtór­
nego spotkania, rozmowy, ewen 
tualnego zdobycia nawet. . Mó­
wiłem wam przecież, że był me 
spełna rozumu. 

Inny na jego miejscu uprzyk 
rzyłby sobie owe nadzieje zwód 
nicze i wybi ł z głowy urojenia, 
ale rasz bohater trwał uparcie 

w dzień po szosach, wyglądając 
śledząc, wyczekując... 

Dwa czy trzy razy jeszcze mi 
gnęło mu przed oczyma mkną­
ce z szybkością trąby morskiej 
auto wraz z ukochaną... to auto 
którego wydłużoną sylwetkę o 
błękitnej kanwerji znal j u l tak 
dobrzel Nigdy jednak Rozyna 
nie zwróciła uwagi na stojącego 
jak słup soli na krawędzi rowu 
młodzieńca! Jakiż więc nlepraw 
dopodobny wypadek mógł zda­
rzyć, by młoda Amerykanka za­
hamowała auto tam właśnie 
przed Marcelim? By raczyła rzu 
clć naó okiem? Przemówić doń? 
Uśmiechnąć alę? Ach , żaden 
chyba! 

I nie zdarzyłby alę nigdy z 
pewnością, — miesiąc już bo­
wiem niefortunny wielbiciel stra 
wił na daremnem czekaniu — 
gdyby idjotycznie zakochany nie 
zdobył się na iście śmiały 1 ryzy 
kowny krok. Oto na co się zde­
cydował: stanie nieopodal zam­
ku, w miejscu dobrze mu zna-
nem, tam, gdzie droga, Idąca po 
przez las, robi wyraźny zakręt 
ukryty za drzewami śledzić be 
dzip auto młodej panny j kied 
ZifłfłSżoAA zwolnic tempo, miir 

orz-y rwojem, włóczar a« dzień Jgo będzie, Marcel i w y s k o k , ' 

swej k ry jówk i , potknie się I.. al 
bo dostanie się pod koło, albo 
zawadzi o skrzydło. 

Rozyna wnet się zatrzyma, 
wysiądzie... no i reszta potoczy 
się jak w filmie. 

Marcelego zawiozą wówczas 
do zamku, położą na sofie, we­
zwą doktora, k tóry orzeknie że 
noga złamana, Rozyna będzie 
pielęgnować rannego, Marcel i 
wyzna swą miłość, dodając, że 
pragnął odebrać sobie życie z 
rozpaczy. Serce Rozyny zacznie 
bić szybko. Pocałunek (trzy me 
try filmu). Ślub. Koniec. 

I powiadają, że nie mamy we 
Francji dobrych autorów filmo­
wych I 

• * • 
O uplanowanej godzinie fi lm 

rozpoczął się. Marcel i stanął na 
upatrzonem stanowisku w lesie, 
tuż przy zamku, przejęty do głę 
bi zbliżaniem się decydującej 
chw i l i Cisza panowała w przy­
rodzie. Jeden ty lko koa gwiz­
dał szyderczo nad jego głową. 
Ale Marcel i nie słyszał go, cza­
tując na turkot motoru, podobny 
lo brzęczenia pszczół. 
4 R o z l e j się wreszclel Młody 

.złowiek wynurzył się ostrożnie 
a i i^stwiny i w chyr l i , kiedy au­

to ukazało się na zakręcie dro­
gi, objąwszy je dla pewności 
szybkiem spojrzeniem, skoczył 
z głową w dół spuszczoną I padł 
z wyciągniętemi rękoma na za­
pyloną szosę. A le za wcześnie 
trochę, niestety! Klerowczyni 
auta miała dość czasu do zaha­
mowania go, wobec czego ani 
koło, ani skrzydło maszyny nie 
musnęło rzekomego desperata. 
Ten jednak z twarzą do ziemi i 
wpół zamkniętemi oczyma pozo 
stał bez ruchu. 

Niebawem też z zapartym od 
dechemu, usłyszał k rok i dwóch 
drobnych nóżek, zdążających 
ku niemu i głos—ach, jaki me­
lodyjny! — szepczący mu z uro 
czym akcentem angielskim nad 
uchem: 

— O mały włos nie przeje­
chałam biednego, kochanego 
chłopca! 

Marcel i milczał jak grób. 
— Czy chciałeś... umrzeć, 

młodzieńcze? 
Nie zmieniając postawy, za­

pytany wyjąkał w odpowiedzi 
zawczasu wyuczony na pamięć 
frazes angielski: 

- ~ YesL Y love you, darl ing' 
(Takt... Kocham cię, najuroż-
szaJJ 

— Dziwna rzecz! — zauw*' 
głos. — Już kocha mnie i 
umierać z miłości! Ależ kre 
cl Francuzi! Niech się AmerK; 
nie schowają przed nimi! B4 
jak bądź jednak nie za w* 
nam bliżej się poznać, koch** 
nim rozpocznę starania o 
wód z Johanneseh Perthero' 

Marceli zerwał się na r ó i j 
nogi I wpatrzył się w swą 
mówczynię, w której pozfl*' 
matkę swej .bohdanki. 

— A Rozyna? — wy jąk^u 
— Pojechała do A m e ^ j 

A le bądź spokojny! Nie ma 
przeciwko memu powtórnen" 1 J 
mążpójściu bo sama jest ^ 
czona. No, wesprzyj się na 
jem ramieniu, drogi mój c \ 
czel Zaprowadzę clę do 
na odpoczynek. 

Daremnie wszakże 
Perth szczerzyła do niego * X 
stkie swoje zęby (złote p r t e ^ 
nie) w ujmującym uśmiechu * 
Dał nura czemprędzej, ̂ ^Jt 
jąc kantem, dość n iegrzec^ 
zresztą, zawiedzioną A m e n 
kę. $ 

Film, piękny fi lm miłosny-
miał swego f inału. 

T łum. Jotsa** 

' " ' " N M^rerlo s 7 e r o k o 

:,ir. med.H. LUB 
CHilM SWW a I N . 
••••n̂ fii - H N R A H D I Ł N U R H 

*Ł- ,«H ' „ , . . . • > . . . . ( - I . . * V O H 

tlanlr 'amns kwarców* 
r*nii,^ v| fv|V 

O U K 1 U R 

WCŁKOWYS 
fo>e n i a n a 25 l e i . l i 

'W 

emu oh skArnych I 
n f C ł l I I I - I - II . 1 1 , i L« 

lampa kwarconq. 
VLLTLULT • ! [ ) ITLLFL* H - i I od 

Rit/rek • *wlvta ud i do l 

Dr. med. 

R A K O W S 
lei. 137-81. 

falista i :m. i> n>zu. no M I . 
i plnc. 

i Pr/vjrru!e .xj 12-2 I 5—7 
i ktm«i»iitvniiwsliS Nr. 

, n — ( i ! n<l 2 - 3 w Lec 
Zs;«rSka 17. 

file:///i/BEll


F?r 74 .R C H N* 

Mi I U 
// kobiety. 
ca, nadzwyczajnie w 
do śledzonej przezeń I 
iszedł więc za ni ' dziel 
tał stwierdzić, że prał; 
ko biurowy w jedi 
ł tnych przedsiebiorst 
iawszy się następni* 
dżinie wychodzi 
1 na niego, odprowi 
iocznie aż do drz*H 
. do którego n 
Ił. W k i lka chwil 
tał do drzwi; otwoi 
tm młody człowiek, 
k na widok obcego 
0 zpowrotem 

zatrzasnął. I 
obec tego adorator 
piękności nabrał p 

le-nlc nie mówiąc, | 
:ekać na ulicy, dop 

się tajemnicza ko 
pewnie, jak zwykle 

b cukierni. I rzecz 
finie 4 po południu 
my donin oczekiwani! 
pobiegł zacięty adofW 

1 ją indagować, a w>j 
:anie kobiety, zagro: 
nie powie całej pi 
wie natychmiast | 
:zas tajemnicza nie 
uchą przyznała, że 
yzną i nazywa się 
erał się za kobietę OJ 
mu się to bardzo p"1 

R S P O R T 
Przygotowania do Olimpjady. 

125 LUI! IFÓ!I ZNWT NA NILNIT 
W gigantycznym stadionie 

w Los Angeios 
Jlk wiadomo przyszła Olim- nosić będzie 30 m., długość 90 

flada ma się odbyć w Ameryce m., a głębokoś * in. Naokoło 

B 

ężczyźnl nadskakiwali] 
ik kobiecie, a prZj 
się bawić w towarzysj 

a nie miał za co, 
akiogo sposobu, przyO 
swego interlokutora. ' 

bił żadnego użytku z łfl 
ekając przytem, że 
o nie będzie robił, ch^ 
o — jak mówił — 
mnie. 

Dr med. 

P O Ł A 
y wewnętrzne, spec. all'*' 
ma, pokrzywka, reuniattl 

arirctyzm. 
;o Sierpnia 22, fr. 1-ttĄ 

Tel. 164-21. 
ylmnle od 10 - 12 rano. 

* Los Angeios w r. 1932. Ame-
kanie przygotowują się do O 
piady z iście 

amerykańskim rozmachem. 
Z wywiadu laki główny ma 

»gei „Caliiornia 10-th Olym 
de Association" mr Farmer 
elit prasie okazuie się, iż 
Ściwie przygotowania do O-

Unpiaay maią się ku końcowi. 
— Gdyby nastąpiła oieocze-
ana zmiana 1 Olimpiada nu a 

S!ę odbyć iuż za pół r o k u — 
w'edziklibv^mv' — all righl! 
Wszystko gotowe... 
Obecnie przystępujemy do 
kańczania stadjonu, który 
rawdzie zbudowany był wcze 

»iei - jako. że iuż w roku 1923 
rócilumy si ędo olimpijskich 

r«vsk w Lozannie z prośbą o 
d/enie w Los Angeios Ohm 

— ale dawny stadion mu 
ulec 
gruntowne! przeróbce, 
stosowania go do wymagań 
ei Olimpiady 

Igrzyska Olimpijskie w roku 
"32 rozgrywać się będą na sta 
łonie, który pomieści i łatwo-
*'ł 125 00 widzów Tak i 125 

psięcy osób zasiądzie na wygo 
pych krzesłach — nikt nie bę 
?*'e potizebowal. tak jak lo by-

""o dotychczas — włazić na 
r*esła wspinać się na palce 
'yciągać gfowę iak róraw. że-

Cośkolwiek zobaczyć Amery 
t* iesl królestwem komfortu 
'™a ona o wygodę swoich oby 
Heli Przecież w Amsterdamie 
«*dwie 38 tysięcy widzów mia 
mieisca 

siedzące aa trubinach. 
Komitet igrzysk Olimphskich 

fleznaczyl milion dolarów na 
"ększenie stadionu w Los An 

W« Będziel to rodzaj pozycr-
którą miasto Los Angeios zo-

W ą z a l o się zw iódć w przecią 
lal ośmiu Nowy stadion ma 

fMałt olbrzymiej elipsy, którei 
'dyną ozdobę stanowią arkady 
'*Parte na kolumnach. 

•'UIIIM ir dekoratora spełnita 
'atka natura Soczysta zieleń 

basenu wznoszą się tiybuny, — 
zdolne pomieścić 

20 tysięcy widzów. 
Koszta tej bagatelki wynosiły 
300 tys. dolarów Regaty odby­
wać się będą w porcie San Pe-
dro oddalonym o 35 kim dokąd 
biegnie linia tramwaiowa. Moź 
na więc będzie towarzyszyć u-
czestnikom wyścigów na całei 
długości parcoursu Urządzono 
nawet rodzaj ruchomych trybun 
które umożliwiają widzowi nieia 
ko branie czynnego udziału w 
wyścigach. 

Dla spoitów takich jak walk: 
bokserskie, fechłunek. walno 
francuska — przeznaczono wiel 
ką krytą arenę ..Olimpie Audilo 
rium". gdzie mieści się przeszło 
12 tys widzów Los Angeios po­
siada jeden z najwspanialszych 

klubów tennisowych, 
to też obywatele Kalifornii czy­
nią starania u odnośnych czvn 
ników by Olimpiada uwzględni-
•a także ten piękny sport który 
wprawdzie nie był znany staro-
>vtnym Gtek"in ale za to cie­
szy się olhrzvmią popularnością 
u nowocezsnych Amerykanów 

O ofiarności kalifornljcrvków 
«wl»dczy fakt. iż prócz olbrzy­
mich sum zebranych drorJą skla 
dek na rozbudowę stadjonu na 
wniosek obywateli sianu Kalifnr 
nia przeznaczono milion dola­
rów na koszta oiganizacji biur 
komitetu olimpijskiego. 

Skocznia piecu zuchów. 
Duma małego miasteczka. 

W jednym dniu t ryumfowal i 
w ftohinenkollen dwaj synowie 
ojca Kuud z Uoiibsberg. Zyg­
munt zdobył w wspaniałym 
stylu dwoma wspaniałemi sko-
kain: 48 i 49 mtr. nagrodę pan. 
a łJirger jeno brat. l iczący za­
ledwie 18 lat. usunął go prawic 
w cień dwoma pećdziesiecio-
metrowemi skokami. Birgcr 
Ruud jest najlepszym skocz­
kiem 

najmłodsze] klasy 
Norwesni Ojciec Ruud ma być 
7 czego dumny Ma on pięciu 
svnów 1 córkę. Naturalnie 
wszvscv od dzieciństwa uga­
niała na nartach. Jest jeden 
cztcrnastoletn. k tóry może już 
skakać na wielk iej skoczni, a 
nawet i ośmioletni. Kto wie 
czv nie będzie on najsławnicj 
szym z rodziny skoczków Ru-
udńw Mały Asbjórn osiąga bo­

wiem już d^ijMJ 20 mtr . 
Ruudowi łWsa dumą małego 

nrowinc. iou^^ei io miasteczka 
Kongsbcr^P Młodzież całego 
imasta nie ma innego celu jak 
naśladować Zygmunta lub B;r-
gera. Kongsberg posiadające 
ośm skoczni — pagórków, a 
więc więcej, niż l iczy tvs;ęcv 
mieszkańców, wie. co zawdzię 
cza Ruudom. I już teraz są 
znakomici skoczkowie z Kongs 
berg. iak np. Ilaf Ulland. k tóry 
w klasie młodzieży bry lowa ł 
skokami 49 I 50,5 m. i pierwszy 
miał rekord Holmenkollen, choć 
nie cała minutę nawet. I jesz­
cze nieraz usłyszymy o mło­
dych z Kongsberg. W środku 
miasta 

maja oni skocznie 
i nrzv elektrvcznem oświet len :u 
trenują oni wieczorem, gdy 
wyjdą ze szkoły. 

Kontrola sprawności jeźdźców i koni. 
Kto poredz e do N cei i Rzymu*/ 

Wielk i sezon sportowy za Islę konkurs hippiczny, k tóry do 
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pasem W ośrodkach wyszkolę 
nia na stadionach i bieżniach 
wre |uż gorączkowa 

intensywna praca. 
Dorocznym zwyczajem jedni 

pierwszych ruszają do startu 
na szerokiej międzynarodowej 
arenie sportowej — kawalerzy 
ści. 

Przez całą zimę oficerowie ze 
brani w grupie sportu konnego 
przy C. S W Kaw w Grudz ;ą-
dzu. ćwiczyli pilnie, abv z po­
czątkiem wiosny znaleźć się w 
dobrej formie. 

W tych dniach na terenie 
szkoły w Grudziądzu odbędzie 

Najlepsi kotarze Europy. 
10 najlepszych k<il:irzv Ku 

ropy. według ..fcho des 
Sports" to: Michard. Moe.s 
kops. Paucheux. Kaufinann. 
Dcrgainnl Piani. M;:tn.ttl 
Arlett. SCWIFES i rTusrel. Nato­

miast belg.iska . .Snortwereld" 
k 'asyfku je następująco: M i -
ohard. Kaiifmaiin. Meeskops 
PatielicuK. Ar ict t . Mart inct t i . 
Bergamini. Falk. Hansen. 

Z 210-c u do 132 ch 
zredukowano ilość meczów ligowych. 

» 1 parków, serpentyny gosciń 
i białe pałacyki tonące w 

'stach oto malownicze tło, 
którem rozgrywać się będą 

Pasy olimpijczyków. 
Z centrum miasta idzie się 
*się/ minut do Colosseum. Ka 
'rnijc/.ycy pamiętali o wszyst-

— pomyślano też o 
torgan'Zowanlu garaży 

•"ieisc postniu dla tysięcy sa-
'"chndów Problem ten iesl tam 
*ażny W lo* Am cios na 3-ch 
'^szkariców wypada przeoęt-

/zglcdów w tajeriMiicy-fe j e c | , . n s a m o c n ó d Nie trudno 
'"ie wybrazić. coby się dz'j 
"a ulicach miasta gdvby np 

'^Rzkarky iednei kamienicy la 
uf 5 ' ich przeciętnie tysiąc) zo 

k również właściciel INwill samochody przed domem 
ubrań, należy do n<u4hcąc u n i u n ą ć /abarykadowi 
•is/vch obywatel i l'<tf* '? ulic musieliśmy po?o«tewić 
Majątek lego oceniaj ^dzy domami puste place - , 

przeszło ' ^ t a system rozbudowywania 
8 miljonów zł.. .1° wzwyż sprawia to. iż mlesz-

że wskutek zastoju i * kr>iec amerykańskiego miasta 
ie można go up ły r i j M r i e j się posługuje windą, a-
fcl iać. wszystkie w i f ' y * , l i taksówką 
i są zabezpiecv(»ne "1 W pobliżu stadionu zbudow* 
u f i rmy. J ^ ^ n t-t^retfo <7eroko ;ć wv 

:o: k-

cie ślusarza! 
znikł... 

yane by ł y po^zczeg 
broni, ów ślusarz p 

' ywa ł je do użytku 
ców. 
n majster przed prz 
iolic.il i zdemaskowa 
kttal zbiec. 
:zegółv tej sprawy nfl 
:vmane są ze zrozum 
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?dzy. * 

i z miłości! Ależ kre*' 
cuzil Niech się A m e r y " 

Druga serja spotkań mis 
trzowekich rozpocznie- się z 
dniem 20 lipca, a szampionat li 
gl powinien sie zakończyć w 
polowie I stonada n.ilnóżn ;ej to 
<naczv leszcze w możl iwych 
warunkach atmosferycznych i 
terenowych. 

Jeżeli weźmiemy pf»d uwa­
gę Ilość meczów, to należy na 
plerwszem mieiscu podkreślić 
dodatni dla poziomu sportowe 
•ro objaw zmniejszania s e I cz-
bv zawodów które z 210 w ro 
ku 1928 redukowano 

do 112 obecnie. 
W ten sposób zniknie cala moc 
mało c iekawych spotkań knź-
•lv minkt st.ime sie obecnie CN-
raz cennhis^ym I trudniej­
szym do zdobvc'a. a za"nt^re-
sovvan'e w idzów wzrośnie bez 
sprzecznie mimo krvzvsu eko-
nomlczncro- śmiemy tw i^ r 
' ' t ć że nawet dochody n <tt« 
klubów sie zwleks"a. a c k f i l 
wiek obroty kasowe siłą faktu 
Ve 7mn !clszą. 

Poza t "m należv 7anotnwać 
bn rd 'o df>d-tni ob'aw a mia 
now'cie nomnożr-n'? sie 

co pozwoli poważnyrh towa­
rzystwom na sprowadzenie w 
wickszvm zakresie dobrych 
kb'b'nv ni łkarskich od których 
r> ile to będą rzecv.vw;ście czo­
łowe z<*soołv. możemy sic za­
wsze jeszcze czegoś nauczyć. 
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starczy materiału porównawcze 
go dla eliminacji zespołu repre­
zentacyjnego na najbliższe kon­
kursy. . 

Z Warszawy wyjechał do 
Grudziądza szef depaitamentu 
kawalerjl pułk. Brochwicz • Le­
wiński w towarzystwie mjr Go 
łaszewskiego. Szef departamen­
tu osobiście będzie oceniał po­
stępy, jakie oficerowie poczyni­
li w czasie zimy, 

sprawność jeźdźców i kont 
Zbliża się bowiem dzień wy­

słania drużyny hipplcznei na do 
roczne międzynarodowe konkur 
sy do Nicei, gdzie kawaleria pol 
ska takie wspaniałe święciła 
triumfy. 

Wobec ograniczonych fundu 
szów w r b na Jasny Brzeg po 
jedzie zapewne mniej liczna, n<ż 
lat ubiegłych- drużyna, rlożona 
z 4-cli oficerów I 10 koni. 

Ten sam zespół startować bę 
dzie po konkursach nicejskich 
w Rzymie (początek maja). 

W razie wydobycia obfitszych 
funduszów, do Nicei pojedzie ze 
spół, złożony 

z 8 ludzi l 16 koni. 
Połowa tej drużyny która 

po konkursach nicejskich znajdo 
wać się będzie w najlepszej kon 
dycji. uda się do Rzymu. 

Trzeci najobszerniejszy, naj 
droższy projekt przewiduje wv 
słanie dwóch różnych zespołów 
no 8 oficerów każdy do Nicei i 
Rzymu. ' 

ChluUJiiCtwo sumowi jeOen z oaj-
wazniejiZicb wuruiiikuw rozwoju gu-
sputlatslwa tKtfLKlowega. 

W J/jeUziłiie [uprawy deikiej sy-
iu«u.,ii w rolnictwie, oraz poprawi 
ogólnej sytuacji Kotspołiaic^ej P a "' 
-.twa problem chłodniczy musi stać 
iia pierwszym planie ^airówno poczy 
.'luń rządowych, fik wszelkiej crgaan-
i«-*:yj. stojących na straży kultury roi 
neu. To saino należy również powie­
dzieć przy roapatry wamiu warunków 

oz woju spółd/lelczości handlu arty­
kułami sjwźyw czerni, zagadnień im 
portu i t d Fakty te wskaaują iaJ< nie 
^lychame ważną jest inicjatywa ..In 
stytutu Szerzenia Praktycznej Wie 
Jzy Przemysłowej", w kierunku spo­
pularyzowania problemu chłodnictwa. 
Pierwszym krokiem w sprawie popu-
taiyzacjl chłodnictwa Jest wydanie 
przez Instytut cennej zarówno o do 
treści, iaik wykomaoia technicznego 
książki dr. Antiwineito Lipskiego p t 
..Chłodnictwo w gospodarstwie t»ro-
dowem P'*ls4<i". 

Sklaid główny: Warszawa. Nowy 
Świat 17. 

W pracy swojej dr. Leiparslcl w 
spnfiółi baidzo poiptilairny, operując 
przy^ladaimi z zak.re«yu chłodnictwa 
krajów zachodnio-europeiskich I Ame 
ryki Półnoanei. dowodzi tek niesty-
jlnne znaczenie w roewoju gospodar 
*twa narodowego — oderywa wła­
ściwie zast<«nware chłodnictwo Au­
tor ro/.patruie z zadziwiająca drohiaz 
wtwoscla siprawę stworzenia, opar-
•eeo na naukowych podstawach, pla­
nu roiino-ek:wormczneeo. Droga prze­
niesieni;) punktu Ciężkości 

3 mMlonów gospodarstw 
Sredniie) I mniejszej własności z in>ra 
wy 7.Mt na hodowle I związane z nia 
r>!7.emvsłv. bedzle trleslychamie ła­
twa leśli zoKtaimie potra.ktowa.ny laik 
należy problem chłodniczy. Dr l.eoar 
skl w pracy swolej kładzie o.jrroimnv 
nscilsk na u^wiadomienile społccyefl-
stwa produkującego o konieczności 
urządzenia racjonalnego użytkowania J 
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\u IIIJORA PIL". 
małych chłodni zbloroic 

Chodzi bowiem o to, aiiy arii kuł na> 
lychmiast po wyprodukowaniu, zo­
stał tak przechowany, aby najlepiej 
itc zabezpieczyć przed zepsuciem 1 
zachować wszystkie wartości arty­
kułu świeżego na całej drodze do cza 
*u oddania go spożywcy. 

W konsekwencji swoich wywo> 
Jów autoł wysuwa koncepcję budo­
wy I urządzenia chłodni wedle pro­
gramu obejmującego trzy zasadnicza 
Kgniwa: I) małe zbiornice. 2) trans­
port chłodniczy. 3) wielkie składy 
chłodnicze w miejscach spożycia 1 
punktach eksportowycn. 

Przedewszystkiem od tiaJeżytezo 
zrozumienia potrzeby chłodnictwa — 
zdaniem dr Lekarskiego — zaJeźy po 
•itawienie na właściwym pozkwnie ho 
dowll przetwórstwa mlecznego, kort-
-erwacj! owoców. I t. d. Od należycie 
opracowanego I na pewnych zasa­
dach opartego planu budowy I urzą­
dzenia chłodni, zależy rozwój ekjpoc 

u poł<k*:h artykułów spożywczych, 
i w "związku t tem. spraiwe ochrony 

rolnictwa przed nadmiememł strata­
mi, powodowaneml chwiową nieko­
rzystna konilunktura 

Nie należy zapominać o tem. t ł 
podniesienie dobrobytu IS mflkmAw 
masy wło*cfer)«kiel podmie sień.« lej 

Iły nabywczej I kx>mswi»pcvłnel 
wra« z uzyskaniem ta droga trwa. 
łych podstaw dla rorwoiju wszyst­
kich gałęzi rodzimego przemysłu | 
rękodzieła, lest zag-idnieniiem pierw-
«7.or7.ednem. zagadnieniem które W 
\statnich czasach stanów* na.rwaizâ ej 
wa troskę czvnnflcrtw rządowych, 
Rozwiązanie tego zagadnienia zależy 
przedewsrvstkicm od wtaA&lwegt u;'-
niowamiia pioblemu chrodn*czego. Pla 

t m praca dr LepairMctego pod tytu­
łem „Chłodnictwo w gospodarstwie 
wrodowem Pniskl" zaopatr?<nne w 
nrtvstvcrnie wykonane lustraclt 
irradzef) chłodnych—Jest ze wszAch 
Ttiar pożyteczna. 

R a d j o - k ą c i k 

Piłka nożna powoduje 

na[WĘcei uszkodzeń cielesnych. 
Znane towarzystwo uhezpłeczenlo 

we «,« Frankfurcie ogłasza dekawe 
wyniki swych spostrzeżeń nad uszko 
dzeniaml sportów emi wśród- człou 
ków tego towarzystwa Ubezpieczo 
nych hvło ogółtm ludzi 

uprawiających sporty -\Miu.iitni. 
zgłoszono zaś w ciągu roku 8681 u-
•zkodzeń. tj. 9.3 proc. 

Szczegółowo przedstawiają się tc 
uszkodzenia w sposób następujący 
Cwlczeina gimnastyczne na przyrzą-

ty morskie I rzeczne 604. wszystkie 
inne sporty 6S5. Najczęściej powodu­
ją, uszkodzenia ćwiczenia glmnastycz 
i.e na przyrządach I 

gry w pitkę nożna. 
Dla piłki nożne] charakterystyczne 
są uszkodzenia kolan I kończyn dol­
nych, dla skoków uszkodzenia oboj­
czyków. W 32 zaledwie przypad­
kach uszkodzenie spowodowało 
śmierć, a w 3 trwała niezdolność do 
pracy Z uszkodzeń śmiertelnych 6 ra 

DACH 24nl, sknki 960, BOKS 215. SPOR IZY przyczyną śmierci było PŁYWANIE 

Czy zapisałeś się na członka 
Czerwonego Krzyża? 

ziwna rzecz! — zauW**L 
- Już kocha mnie i cfla 

1 
iowają przed nimi! B* 
iż jednak nie zaw«' 
lżej się poznać, kocha* 
spocznę starania o 
Johanneseh PertherB 
celi zerwał się na i " 0 ^] 
-pat rzy ł się w swą 
ynię, w której pozB* 
swej .bohdankL 
\ Rozyna? — wy jąka j 
Pojechała do Arae^J 
dź spokojny! Nie ma A 
rko memu powtórnem0" J 
ściu bo sama jest 
No, wesprzyj się na Ą*| 
mieniu, drogi mój c^^t 
iprowadzę cię do zaf*ł 
oczynek. 
emnie wszakże 
zczerzyła do niego ^ A 
yoje zęby (złote p^^Jk. 
ujmującym uśmiechu-l* 
-a czemprędzej, zosta ^ 
item, dość niegrzec^j 

zawiedzioną Amery" 

piękny film miłosny-
•ego f inału. 

Tłum. Jotsav* • 
W l . l ł — 

^r.med.H. Li lBicz 
C K i l H M A \ 4 U I H . 141 ł2 

WOŁKOWYSKI 
! ^ 'e n i a m * 25 t e l . 126 -8 / 

'Kiaii^ii, chorńh «knrnych I «ene 
'"'nych Flektioieraoja Leczenltr 

lampa kwarcowa. 
vlniule .id «odz S - 2 I o"d S — » 
"eil/iek • < » M i od 4 dn U pol 

A 

Ot. uned. 

Niewiażski 
dl A n O n t a 5 T«t. 159-40 

Choioby skórna, weneryczne 
• moczoplctowe. 

naświetlanie !ampa kwarców-. 
ttTimuie od 8-10'' ł po pol. i od 5-9 w 

*Q i«dne l» 1 twięt* od t do 1 w o"l 
Ma n̂ a ndH7i#lna pnervl<ałn'>. 

KOMUNIKACJA A U T O B U S O W A 
ŁÓDŹ-PIOTRKÓW 

Autobusy na oowyższei l in j i odchodzą do P io t rkowa 
o każdej pełnei godzi t ie od 8-ei rano do 20 w wiecz-
ze stacji autobusowej przy u l . R i g o w a k e | L . 
t r a m w a j a m i 11 1 4. Czas przyjazdu g. 1.30 cena 3.50 gr. 

Warszawa, poniedziałek 1411,7 m. 
11.53— \t »5 Sygnał czasu. 
12.05—13 10 Mn/ \ ka gramol, 
13-10 K.mu;-i ,s.n meteorol. 
13.20—14.40 Przerwa. 
14.40 Komunikat gospodarczy. 
151)0 Odczyt dr II FWJuewicza. 
15 20 Odczyt proł. H. Mościckiego 
15.45 „Przegląd komunikacyjjny" 
15.15 PTogTam dla dzieci., 
16 45 IV 15 Muzyka gramol. 
17.15 Lekrta jeżyka trancusikiego 
17.45 Muzyka lekka. 
18 45 Ro/ma ito*cŁ 
19 10 ..Skrzynka pocztowa rolni­

cza" Giełda rolnicza 
19 25 Pogawędki techniczne — Inż. 

W lad. Ronecki. 
19 40—19 50 Komunikaty PAT. 
19 58 -20 00 Sygnał czasu. 
20 00 ProgTam na dzień nast 
20.05 Feikfton muzyczny. 
20 30 Operetka p t. .Taniec Szeze 

ścla". W przerwie komunikat Tea­
trów Miejskich 

2200 Feljetoti St. PoraiJ-Koźrruń-
skiego. ' 

22.15 Komunikaty. 
22.35 Komimikały PAT. 
23.00—24 00 Muzyka salonowa. 

Katowice. poniedziałek 408,7 m. 
IL.-s—12.06 Sygnał cza*u. 
12 05—13 00 Koncert gramof. 
13.00—1600 Przerwa. 
IftjOO—16.15 Komunikaty. 
16 15—1645 Pro«ram dla dztecŁ 
16.4-%—17 15 Koncert gramol 
17 15—17.45 pogadanka z działu: 

„Radioamator śląski**. 
17 45—18.20 Uroczystość dziesięcin 

j . ' M Towarzystwa Śpiewaczego im 
ks. Danwota. 

18.20—18.45 Intermezzo rnuzycŁ 
18.45—19.05 Rozmaitości. 
19 05—19 30 Hud M. Namysł: 

ditłmy własne zacteze domowe". 
I9.m—19.55 „Wła<Joimoścl z gra> 

matykl Jeżyka polskiego*'. 
19.58—2000 Sygnał ozasu. 
20 00—20 05 Komunikatu Strala-

ctwa Śląskiego. 
20 05- 20.30 Ini. S. NAaclt: — „Z« 

świata. — Odkrycia, zdarzenia, w-

20.30—22.00 Operetka p. t. „Tanie* 
Szcześote** 

22 00—22.1 S feIJetirm. 
2215—22.36 Komunikat meteorol. 

•raz program na dzień następny w i? 
zyku francuskim. 

22..W—23 00 Komun*aty PAT. 
23.00 Odczyt w Języku franc 

KonlK<wo«tertiausen. ponledz. 1635 m. 
12.00 1 ekcja amg1el<kiega 
12.30 Mu/yka gramof. 
14 30 Bajki I opowieści d'a dzłed. 
15 00 Porady zawodowe dla kobiet 
16.00 Literatura angiełska. 
16 .V) Koncert z Berlina. 
17 30 TrV> fortepianowe Wasykóił* 

wiedeńskich. 
17.55 Dr Mayer: Chemia w życHł 

codziennem. 
18 20 Dr. Gudenrath: Teatr ludu Ja 

pońskiego. 
IR 40 Lekcta angleKWego. 
10 05 Audycja autorska Edwam* 

Stii?kena. 
20 00 Pr Borm: Masowe bezrobo­

cie a gospodarstwo. 
20 30 M»r^re teramołmny). 
21 00 Murrka kameralna. Następ­

nie koncert nocny. 

Dr. m e d . 

E. REICHER 
choroby skórne i weneryczne 

L e c z e n i e d i a t e r m j ą 
i E l e k t r o t e / a p . ą . 
P O Ł U D N I O W A 28 

od S—10 rano. 12—2 i 7—«*/» 
w mediielr od 9—2 pp 

Dr. med. 

Ogłoszenia drobne. 
<I'RS Fil m ręcznego 10 zł Prac 
zapewniona. Wyuczam hallów ręcz 
nych. maszynow loledo. apM.acię • 
wenecką robotę oraz leneryłę (zlon 
-erwełkl) Kaufmnnowa. ul. Piotrków 
<ka 18 w podw„ I prawa oficyna 
' nlerro 

R A K O W S K I 
lei. 137-81. 

^"sta zhoriih H > / U , nosa, gardła 
• pluć. 

p r / v ] r r ule ,HJ 12-2 I 5 - 7 . 
Ki)n«i!tiifynowsliS Nr. 9. 

J™ — 11 i od 2 - 3 w Lecznicy, 
Zgierska 17. 

J r . med. Różaner 
p o w r ó c i ł 

-pecjalista cłioinii »K'nnvvh wenery 
cznych l moc/iiplclowych 

l eczcue i/tiic/ni-m słuitcem >:'•' 
skleet 

ul. N A R M O W K / A 9. tel. 128-98. 
Przyjmuje od 4— lii i ud 5—& 

i tKCJt muzyki na skizspca.h. mar. 
.1 •.)inie l g'tarze Oplata uniżona Zie 
••ma 23 m 24 III p. 

2AOLBIONA zostata legitymacja fa­
bryczna na imię Kraski Józefy, wy 
liana z fabryki I. K. Poznańskiego. , , , , , , 

JADWIGA PIOTROWSKA, ul. Wy-
DOSZUKUJĘ posiadacza koncesji na s , ) ka 33. zgubiła legitymację zapomo-
restaurację. ul. ' I I Listopada 137. pl Bow« nr 171 JM/1, wyd. w Łodzi, 
wiarnia. 

SAMOCHGO taksówka „Ford" no­
woczesny w dobrym stanie, do sprze 
dania, ulica Cegielniana 63, dozorca 
wskaże. 

ROWŁRV przyjmuje do reperacji . 
odnowienia, poleca rowery własnej 
konstrukcji z gwarancią. Ceny przy 
stępne. Zakład rowerów. Nawrot 3i. 

SPRZEDAM plac 1499 łokci kwadra­
towych, przy ul. Berty tir. 2 w Wi­
dzewie. Wiadomość: Pograniczna 23. 

na ekranie: 
Film, wyświetlany obecnie na 

ekranie kina „OUeon" — to komcdja 
perląca się szampańskim humorem i 
wyszukanym dowcipem, z rozkoszna 
Carmen lionl w roli głównej. 

Carmen Boni? To słodka I pięk­
na artystka filmowa. Jej. niewyslu-
wiony czar, subtelność t wytworność 
jej precyzyjnej gry. urok. jaki jej po­
stać roztacza, słodycz jej pięknych 
oczu i cudownej twarzyczki — to 
wszystko uczyniło z Carmen Boni 

najtilnbieńsza aktorkę iilmow*. 
W filmie „Księżniczka Ola-La" 

osiągnęła swój triumf największy. 

„Udeonu". 
i ihraz test czemś pośrednlem potnie, 
dzy wytworna komedią, a arcydo-
Wcipna. farsą 1 osiągnął w „Odeoiile" 
powodzenie. 

Raz po raz widownia wybucha 
rakietami śmiechu. Obok Carmen 
Boni główne role męskie kreują 
(ieorge A!exander I Walter Rtlla, któ 
rzy jel 

dzielnie sekundują. 
Nad program — dwie arcyweso 

łę l.i rsy. 
Zwraca uwagę Ilustracja muzy­

czna — dobrze dostosowana do lil-
tnu. 

Gdyby Polki poszły ich śłaaami, 
Rząd turecki zwrócił się do kobiet 

lureckj-ch z wezwaniem do popierania 

2 ROWERY nowe .firmy Sierpiński 
do sprzedania. Sluwiańska 1. Spy 
clialskJ, 

DAWID MOSZŁK PODEMSKI, ulica 
iierka Joselewicza 8, zgubił legity­
macje -I jednorazowej zauomogj wy­
dane. vi LudzL 

,'tkcil» oszczędnościowej czynników 
rządowych, zmierzającej przedewszy 
••tkiem do poprawy bilansu haitKjlowe 
go Turcji W wezwaniu swem pod 
kreślą rząd te jedną z ujemnych po 
zycyj tureckiego bilansu handlowego 
stano wuj, 

zagraniczne wyroby 
toaletowe i galanteryjne. Kobiety tu­
reckie ograniczyły wobec tego sw* 
zakupy luksusowych przednwuró./ do 
minimum, dzięki czemu po upływie 
czterech tyg«>dni. Import tych pued-
miotów do lurcjl zmniejszył się o 40 
procent. 

http://iolic.il
file:///statnich
file://-/Miu.iitni
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Bez siodła I wędzidła. 
Posłuszna klacz. 

Dziwne 

Naczelnik plemienia bedu-
tnów Ruala, książę Fuaz Nauai 
jeździ stale na swej bojowej kla­
czy 

bez siedia i bez wędzidła. 
Siodła i cugli używa tv lko do 

polowań z sokołami. Klacz jest 
lak ujeżdżona i posłuszna, że 
książę powoduje nię z łatwością 
zapomocą i odpowiedniego naci 
Rkania łydek. 

Podobne przykłady znajduje­
my także i w państwach kultu­
ralnych Europy. Ostatnio, ma­
my do zanotowania znakomite­
go hiszpańskiego jeźdźca, kp i 
Xiffra. k tóry w roku zeszłym po 
pisywał się jazdą wyższej szkoły 
na koniu zupełnie nieokiełzna­

nym. Jednak różnica między 
wspomnianymi jeźdźcami prze­
mawia na korzyść arabskiego 
księcia, k tóry posiłkował się 
przy ujeżdżaniu swej klaczy spo 
sobami prymitywnemi, podczas 
kiedy kpt . Xif fra miał do rozpo­
rządzenia wypróbowane metody 
mistrzów 

jazdy maneżowej; 
ks. Newcastle, Bauschera, F i l i i -
sa I w. innych. 

W czasach dawniejszych, u 
nas w Polsce miasto Mosty Wiel 
kie województwa Bełdzkiego sły 
nęło z ujeżdżania koni bez wędzi 
dła i lejc. Konie te chodziły bez 
okiełznania tak w zaprzęgu, jak i 
pod siodłem. 

„Bezład miłości". 
Sprzeczne glosy krytyków. 

„Paczu l l " -— tak brzmi dzi ­
waczny nieco tv tu l sztuki, któ­
ra w ciacu ostatniego tygodnia 
narobiła wiele hałasu w Pary 
żu. 

Autorem tej sztuki jest mło­
dziutki debiutant Armand Sala­
crou, ca łkow i ty jej ty tu ł 
b rzm i : ..Paczuli. czy l i bezłau 
mi łości" , a wys taw i ł ja teatr 
..Atelier". W sztuce tej dzieje 
sie wicie, nawet może zbyt 
wiele. Bohater jej. przezwi­
skiem Paczuli. jest 

młodym uczonym. 
Pracuje właśnie nad biografją 
powieściowa ..Miłostki Koru-
I j i " pewnej pięknej hrabiny z 
epoki drugiego cesarstwa. Zbie 
ra przeważnie materjał. wy­
szukuje nawet żv.iaca jeszcze 
bohaterkę i ze zdumieniem w i ­
dzi , żc ta. dla której w swoim 
czasie narzeczony nie wahał 
sie wejść do klatk i z Iwami , te­
raz jest wyschnięta staruszką, 
nawpół zidiociała i nic nie pa­
miętająca o swoich miłostkach. 

Ale na tem nie koniec roz­
czarowań, jakich dostarcza bo­
haterowi sztuki jego praca. Zra 

i ża on dla tej właśnie pracy do 
siebie kobietę, która go kocha 
Fernande, ucieka z domu ro­
dziców, bo ojciec mimo pode­
szłego wieku zdradza matkę i 
puszcza sie w pocoń za idealna 
miłością. Rozkochuje w sobie 
biedna robotnice, która potem 
z Jego powodu rzuca sie do 
rzeki, zawiązuje romans z Ro­
sjanka, (oczywiście), słucha 
w y r z u t ó w , k tóre czyni mu 
mnż Fernandy. Jest świadkiem 
rozpaczy matki wobec zdrady 
ojca — I dochodzi do wmosku 
że wszvscv ci ludzie, k tó rymi 
pogardził, potrafią lepiej, głę­
bie! i szczerzej czuć, niż on 
sam. Pojmuje, że ucieczka Je-
tro nd tp^o <wiata bvła 

nieudanym eksperymentem. 
Sztuka, zawierająca wszel­

kie m o t y w y , oświetlane z punk 
tu widzenia psychologicznego, 
spotyka sie z naisprzcczniejszn 
w świecie k r y t y k ą : jedni wy ­
nosili ją pod niebiosy. inni od­
sądzili od wszelkich wa lorów. 
Obudziła jednak w Paryżu bar 
dzo wielkie zainteresowanie. 

,;irup" dosiadł konia 
Dziwny wypadek na polowaniu. 

Nadzwyczajny wypadek zda-]dzil dalej. Po chwili spadł 
rzył się na polowaniu par force 
w Anglj i . Jeden z uczestników, 
p. W. F. Watson spadł na prze­
szkodzie z konia, podniósł się na 
tychmiast zdawałoby się bez u 

z kenia martwy 
Lekarze przypuszczają, 

Watson złamał przy upadku 
gosłup, co mu jednak narazie 
przeszkodziło dosiąść konia 

szkodzenia, dosiadł konia i pę- wtórnie 

Kobiety gubią w s z y s t k o , 
prócz dziur w pończoszkach. 

Zagranicą już dawno przesta 
no uważać mężczyznę za bar­
dziej roztargnionego od kobiety, 
gdyż stwierdzono, że olbrzymią 
większość interesantów „biur 
zgubionych l znalezionych rze­
czy" stanowią właśnie kobiety. 

U nas, pomimo, że „pan i " , 
która coś zgubiła", nie należy 
do zjawisk rzadkich, pokutuje 
wciąż jeszcze przeświadczenie, 
że najbardziej „zapominalscy" 
są mężczyźni. 

A b y więc rozwiać tę krzyw­
dzącą mężczyzn opinję, warto 
przytoczyć, opublikowane ostat 

Pan I: — 
czasach. 

Pan lit — Głupia głowa nie łysieje. 
Pan It — Właśnie dlatego tak się dz iw ię . 

wypada zaledwie jeden mężcZTJ| 
zna, przyczem wielu mężczyfl 
nie zwraca się do biura po c e V : 

ne papierośnice lub laski, natM 
miast kobiety reklammą natff l 
zgubę... listów miłosnych. 

Ciekawa jest lisia nnirzęśdj 
gubionych przedmiotów. 0t0» 
mężczyźni najczęściej gubią: W 
ki, parasole, teczki, książki jfl 
sprawunki kobiece, powierzoH 
ich pieczy. 

Natomiast kobiety gubią 
częściej: parasolki, rcl-awiczH 
pierścionki, łyżwy, śniegowej 
kostjumy kąpielowe ( p r z e w ł ł 

nio ' sprawozdanie wiedeńskiego , n i e mokre), torebki, szereg « f 
biura rzeczy zagubionych i zna- , w y c h i niemożliwych do okrt j 
lezionych, zwanego przez wie- [ c n m i nazwania części gardej 
deńczyków „Muzeum derbY< P i e s k i 1 k " t k i - h a . n a w " ' 
Schlamperei". i garnitury ząbków, co się p 

Otóż okazuje się z tego spra z d a r z a P*k»Vm
 P a n i o « " ° w ! 

wozdania, że na pięć kobiet 
wśród interesantów tego biura 

iwa 

« Kula ziemska obraca się coraz wolniej. 

K i e d y n a s t ą p i k o n i e c ś w i a t a ? 
Słynny uczony o cieKawym problemie. 

Podsłuchane. 
PEWNA SIEBIE. 

Gbur (do sąsiadki przy sto­
le ) : Czem wolałaby pani być. 
b"gatą czy piękną? 

Ona: — Naturalnie, że chcia 
łabym być również bogatą. 

STAŁOŚĆ. 
Sędzia: — He pani ma lat? 
św iadek : — Dwadzieścia 

Pięć. 
Sędzia: Z protokółu widzę, 

że pani już przed pięciu laty po 
dała swój wiek na dwadzieścia 
pięć lat. 

św iadek : — Czy pan sę­
dzia myśli że ja za każdem ra­
zem zmiemam swoje zeznania 
przed sądem? 

x x 

Sławny matematyk 1 astro­
nom, twórca teorji względności 
profesor Einstein, ogłosił w pra­
sie niemieckiej ciekawe uwagi 
na temat: kiedy nastąpi koniec 
świata? 

Fakt stopniowego zmniej­
szania się szybkości obrotu zie­
mi oddawna znany jest wszyst­

kim uczonym. Dane astrono­
miczne, a w szczególności dane 
geologiczne, wskazują na to, iż 
wiele lat wstecz, gdy nasza pla­
neta była młodsza, obracała się 
Ona f ••• • • • 

znacznie szybciej, 
aniżeli obecnie. Był czaa, kiedy 
doba równała się zaledwie pię­
ciu godzinom I krótki dzień po u-
pływie 2 i pół godzin, ustępował 
miejsca takiej samej krótkiej no­
cy. Przykłady takich szybkich 
obrotów można jeszcze zaobser­
wować w granicach naszego sło­
necznego systemu — doba na Ju 
piterze trwa 

zaledwie 10 godzin, 
Z pięciogodzinnej doby doszli 

śmy do 24-godzinnej, a raczej, o-
becnle już doba liczy dokładnie 
24 godziny i 16.5 sekundy. Naj­
nowsze wyliczenia wykazały bo-
iwem, że prof. Brown nie omylił 
się, a od czasu jego publikacji 
długość dnia znów zwiększyła 

się o 1.5 sekundy. 
W ten sposób zmniejszenie o-

brotów ziemi będzie postępować 
coraz bardziej, doba będzie co­
raz dłuższa, aż nastąpi krytycz­
ny dzień, ki łdy ziemia przesta­
nie się wogóle obracać dookoła 
swej osi. 

Kiedy to może nastąpić? Li­
czeni całego świata, od czasu pu 
blikacji prof. Browna, zajmują się 
układaniem ścisłych obliczeń, co 
do tego dnia. Mojem zdaniem, ta­
kie obliczenia nie dadzą się sku­
tecznie przeprowadzić, a przy 

Licja bezpieczeństwa 
walczyć będzie z bezczelnością złoczyńców. 

Nowy Jork jest zalany obe­
cnie istną 

powodzią złoczyńców 
rozmaitego pokroju i kal ibru. 
Aby sobie t«n katastrofalny 
stan uzmysłowić, porównano 
pod t ym względem Nowy Jork 
z Chicago i Filadelfią. Ody 
ilość złoczyńców jest w Chica­
go i Filadelfji stosunkowo nie­
wielka, w Nowym Jorku pod­
czas jednej ty lko nocnej obła­
wy przyaresztowano 1000 nie­
bezpiecznych ło t rów i bandy­
tów, a 300 — mniejszych „ r y ­
bek" 

Stosunki bezpieczeństwa są 
z tetro Dowodu bardzo 

poważnie zagrożone-
Zdarzaia sie mianowicie bar­

dzo często — jak o tem ni«raz 
pisaliśmy — napady w jasny 
dzień i to w najruchl iwszych 
ulicach miasta. Bezczelność zło 
czyńców przechodzi wszelkie 
granice. T o też wśród miesz­
kańców Nowego Jorku zazna­
cza się w ostatnich czasach bar 
dzo 

żywe zaniepokojenie. 
W prasie amerykańskiej po 

jawiają się raz po raz głosy, do 
magające sie przedsięwzięcia 
najostrzejszych środków celem 
usunięcia tej ..straszliwej pla­
g i " . Zawiązała się nawet w 
tvm celu specjalna ..Liga bez­
pieczeństwa" (Security - Leag-
ne). której zadaniem jest walka 
z bandytyzmem. 

najmniej 
nie będą dokładne, 

albowiem szybkość obrotów 
zmienia się stopniowo. Ale, że 
taki dzień nastąpi, nie ulega naj­
mniejszej kwestjl. 

I co wówczas się stanie? Je­
dna półkula ziemska będzie sta­
le zwrócona ku słońcu ; podle­
gać będzie stałemu działaniu sto 
necznego ciepła. Pod działa 
niem tego ciepła, niezwykle sil­
nego, wyparuje woda z oceanów 
..... znikną wszystkie merza, 
jezi°rą I rzeki i powierzchnia 
„dziennej" półkul i zamieni się w 
straszną, bezwodną i bezpłodną 
pustynię, w porównaniu z którą 
Sahara i Gobi okazałyby się ra­
jem. Natomiast na drugiej pół­
kul i panować będzie wieczna 

kiekolwiek 
organiczne życie. 

I wówczas nastąpi koniec nasze 
go ludzkiego świata. 

Czyżby to było możliwe, czy 
też jest to bajka, którą karmią 
wyobraźnię ludzką od czasu do 
czasu uczeni • pseudouczeni 

Nie, to nie jest bajka! 
Ty lko w ten sposób, nie inaczej 
nastąpi koniec świata. — Tylko 
w ten sposób może zamrzeć I cznle zasługują 

jona lat, wynika z tego, że ludz­
kość przeżyła już więcej, aniżeli 
połowę swego życia. 

Na tem jednak nic koniec. — 
Po publikacji Browna, sprawą tą 
zajęło się obserwatorjum Green 
wich. Przez k i lka lat dokonywa­
no pomiarów, wyliczeń, zesta­
wień i ostatecznie obserwator­
ium ogłosiło niedawno wynik i 
swej pracy, wynik i , które fakty-

częsciei, niżby się to wyda 
ich wielbicielom! 

Wofóle litanja gubionych prżfl 
kobiety przedmiotów jest n ie jH 
czerpana i — jak dowcipnie fl| 
znaczą dyrektor owego wicdel 
skiego biura — kobiety nie 
bią jedynie... dziur w pończosi 
kach. 

as 

[ 

wszelkie organiczne życie na zie< 
mi. A chwila taka nastąpi nieu-
nlknienie. Pod tvm względem u-
czeni się nie mylą. 

Kiedy jednak nastąpi? 
Dawniej nauka przypuszcza­

ła, że doba powiększa się co 10 
tys. lat o 1 sekundę W ten spo 
sób trzeba było przyjąć za zasa­
dę, iż ziemia przestanie się obra-

noc i wieczny mróz. Zmarznie c a c dopiero za mil jard lat, 
tam wszystko, zarówno woda jak Uczony Brown obliczył, że 

ziemia, na wiele dziesiątków m o m e n t ten nastąpi za 300.000 
metrów wgłąb. lat. Ponieważ zaś obecność czto 

Na obu półkulach zniknie ia- 'wieka na ziemi t rwa już pół mil-

!PIIpnnniiiinifJI]TJ 

Dela łLIpińska. 
zaangażowana do polskiego filmu 

Pani Dułskiej". 
.Moralność 

na miano sensacyjnych. 
Mianowicie przyjęto tam za 

zasadę, iż szybkość obrotów zie­
mi dookoła swej osi nie zmniej­
sza się systematycznie, lecz 
gwałtowneml skokami. Fakt, że 
w ciągu ostatniego 50-ciolecla 
zmniejszyła się ona 

tylko o 15 minut 
nie jest żadnym przekonywają­
cym dowodem, albowiem w pół­
wieku poprzedzającym, zmniej­
szyła się ona o dwadzieścia pięć 
minut. 

Jakieś komplikacje wewnątrz 
ziemi, zbyt silne wstrząsy ogni-
sto-płynących mas spowodować 
mogą wielkie skoki w zmniejsza­
niu się obrotów Nie jest wyk lu 
czony wypadek, że w ciągu pół­
wieku szybkość obrotów zmniej­
szy się o całą godzinę. I na pod 
stawie takich danych, obserwa­
torjum obliczyło, że koniec świa­
ta nastąpić może 

najwyżej za 25 tysięcy lat. 
Czy jest to możliwe? Tak. 

Uważam bezwzględnie, że do­
kładnie nic się nie da obliczyć. 
Trudno więc stwierdzić, czy obli 
czenia obserwatorium są dokła-
ine. A le nie są to rzeczy nie­
możliwe, nad któremi przecho­
dzi się do porządku z wzrusze­
niem ramion. Kul tura ludzka nie 
będzie już rozwijać się tak dłu­
go, jak rozwijała się dotąd. 

W i e c z o r n e r o m w i ' r o<* 
leatr Miejski: — w poł. Tra-!a, tffl 

la, dzyń-dzyn, kling-klâ g, m 
dizlcci, pop. Dzielny woJ;uk S/w«B 
wiccz. Przestępcy. 

Teztr kanu-ralny: — w poł. Odpraw 
posłów greckich, pop. Grand-Hofl 
wiccz. Magia. 

Teatr Popularny: — w poł. Kot v/M 
tach. pop. I wiecz. beczki ztota..! 

Teatr (ieycrowskl: — pop. | wie<l 
Zemsta za mur gramk-zny. 

Filharmonia: 
Wiejska Galeria Sztuki - Wystaw* 
Apollo: — Annl szuka męża. 
Bajka: — Huragan. 
Casino: — Grzesznica bez grzeCB 

Ifcraszftl kohiit. 
Capltol: — Noce szalone, noce t w 

senne. 
Czary: — Rilf i Raff lako strzelc* 
Pocz seansów o gutlz 4. 6, 8 I i 
Corso: — Władca stepów. 
Dum Ludowy: — Trędowata. 
Grand-Kino: — HlRiciia seksualfl 
Luna: — Serce ulicznicy. 
Mimoza: — W tajdze Sybiru. 
Oświatowy: — Statek komedfanidl 

dla młodzieży:—Zwycięstwo żela! 
Pocz seansów o jndz 4. 6. 8 I 
Odeon: — Księżniczka Ola-La. 
Pocz seansów o godz 4. 6, 8 
Palące: — Cagliostro. 
Przedwiośnie: — Ofiarna noc. 
Raj: — K'ub czarnej reki 
Resursa: — Przekleństwo krwi. 
Splendłd: — ftpiewafc Ja-zzbanJu 
rllrn dźwiękowy 
Spółdzielnia: — Markiz DTom rycf 

M-me D'Amour. 
Słońce: — My Amerykanie. 
Wodewil: — Marynarz słodkich w< 
Początek seansów o godzinie 4-«J 

Zachęta: — Ostatni syn. 
Pocz. seansów: 4..II) h.3ń 8 15. In (l 

Dlaczego 

budowi 
Warszawa, 17. 3. (Od 

| $ — Premjer Bartel 
wczoraj pierwszy ske 

*ay w Polsce dom żela? 
W ten stanowi model 
{tańszej budowy mieszl 

tał całkowicie skonsti 
przez siły krajowe. 
zainteresowanie prof. 1 
znem budownictwem 

rdzo uzasadnio-- Budr 
W' to bowiem we Frć 
Wftczech rozwija się w 
f latach 

na wielką skalę. 
Polsce, k tórej koszty t 
twa są tak wysokie, b i 

*Iaznycb domków może 
doniosłą rolę. 

Józef Koszade 

WINSZUJEMY. 

Jutro: Józefowi i 
dzie. 

Wschód słońca 5.49. 
Zachód — 5.41. 
Długość dnia 11.5?. 
P rzyby ło dnia 4.10. 
Tydzień 12. 

Gertrw 

Powrót do tahakiery. 
Czy nowa moda dotrze do Polski f 
W Londynie nastała po­

wszechna moda na zażywanie 
tabaki. Tysrące ludzi posiada 
już dziś piękne tabakierki i czc 
stują się wzajemnie tabaką. 
Staropolskie „zaży j tabaki" od 
żyło w kraju, k tó ry s:c szczyci 

największym postępem. 
Angl icy twierdzą, że tabaka 

chroni od grypy , influenzy i 
różnych przeziębień. Kichnąć 
— znaczy pozbyć się części ka 
taru mów i sobie młody Anglik 
i częstuje ze złotej tabaki e/ki 
swoją przyjaciółkę. 

Z racji tej mody gazety an­
gielskie wspominają z. historji 
czasy namiętnego zażywania 
tabaki. Wie lka jej amatorką 
by ła k ró lowa Karolina. Kra 
rządów króla Jerzego IV. za­

znaczyła sie r ó w n i e ż , z a ż v w i 
niem tabaki. Król ten roz<jl 
za życia czterysta kilkadz.1 
siat tabakierek, jako P 
runk i . U) 

Moda zażywania ta W", 
przet rwała 

bardzo długo 
Wie lk im jej zwolennik' 

by ł Napoleon, k tóry nie " 1 < J 

w pozostałych 
rolach: 

HILDA RAUSCH 

HARRY KENT 
N*<1 proar.ni: FARSA 

w 
i ud BIL LUI Ali 
Nad 

Katastrof 

się obejść bez szczypty 
co kilkanaście minut. 

Zażywanie 
wychodzić z 
przed 50 laty. 

ta 

tabaki 
mody 

ale tu i 

poc» 
dopi ev-

ludzie zażywają ją jcsz c * 
przekładając nad palenie f; 

lub papierosa. 
Czy moda londyńska P r * r 

mknie do Polski. należv 
pić. 

Redaktor naczelny: Franciszek Probsi Odbito na własnej maszynie rotacyjnej 
przy ulicy Zawadzkiej tir. 3. 

Za wydawn i c two odpowiada: Władys ław Stypt i lkowskl . 
Za redakcje odpowiada: Roman Furn.ańskL Expres simplt 

jacy komunikacj 
między Paryżem i 
po l tm, wykolei ł s 


